
Budować łaniej, szybciej, lepiej! 

List W. Gomułki 
do budowlanych nictwa soejalistyczneg<> partia 

liczy na was wwarzysze bu· 
dowlani. 

W przeddzień central.nej a-

kademii w puławskich „Azo- ,,Dzień Pracownika tach", kltóra zakońc.zy tego-
roczne obchody Dnia Budow- K I U 
Janyah. I &ekTetarz KC PZPR omuna nego 
Władysław Gomułka przesilał 
na ręce miniJSJtra budownictw<: Ju1lro bhs1ko 300 tys. rze-
i prz.emysrlu materiałów bu- mia pracowników go.sipoda.rki 
dowlanych - Ma;riana Ole- komunain.ej obchod!zi po raz 
wiń&kiego oraz przewodniczą- .pierwsrz;y w zym roku swe 
cego Zarządu Gtóvvinego zw. święto - Dzień Pracownika 
!ZaW. Budowlanych - FeiiJksa Komunwlnego. 

Wydanie I Cena 50 gr 

JJZIINNIK 
! ~ • ' ' ' • i ' . ~ ,' • '• •. • . 

Lódź, sobota. 15 maja. 1965 roku Papiernia.ka do bliJSlko milio- Cen.tra.bna akademia odbę-
nowej rzeszy pracowników 
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;pudow:niobwa i przemys.tu ma
teri2lów budowlanych list z 
serdec2lnymi pazx:l:rowieniami 
;na.jleµmym; życzeniami. 

w liście m. in. czytamy: 
W ciągu minionego dwudzie· 

stolecia, dzięki ofiarnym wysil 
kom . re>botników, teehników i 
i.nżyD1erów zatrudnionych na 
szerokim froncie bude>wnietwa 
„,o~tały <>?budowane tysiące 
róWYC~ ob1<:któw zniszcz-0nych 
"W c.zasie ~OJny oraz 300 tysię· 
cy 1zb mieszkalnych, wybude>· 
watto po-nad 600 ne>wych obiek· 
tów p_rzemysłe>wych; roo:bu<le>· 
wano 1 zmodernizowano 700 za 
kładów pra.cy, w miastach i 
osiedlach przybyłe> o~. 3.7 mln. 
nowyc_h izb, a na wsi ok. 1,'7 
mln. izb, P<>Wsta Io tysiące no· 
'~Ych szkól, szpitali, sa.nato
r1ów i innych obiektów. 

SpOtkanie z W. Gomułką 
ł 

U PC>dstaw rosnącego progra· 
mu budownictwa na re>k bit'~ 
żą~y i na przyszłą pięciolatkę 
l!'ZY wezwanie, z którym par
tia zwraca się do wszystkich 
budowlanych: 

.B.udować taniej, szybciej i le
p1eJ! 

Droga do realizacji tego ha• 
sła Prowadzi przez ste>SC>wainie 
nowych mete>d budownictwa, 
P!Zez powszechne przestrzega· 

t
nie dyscypliny pracy i należy· 
e WYke>ttawstwo re>bót budowla 
no-montażowych. 

W realizacji ambitnych pia· 
nów dalszego rozwoju bud<>W 

A111ervkońska 
doktryna 
nuklearna 

Robert McNa.matra, min.ist.er 
obrony USA, oświadczył w 
wyp0Wiedtzi ogloswnej w pią 
t e k, że za ł-OIŻell i<i po li tyki a
~ e<rykański ej nie przewidują 
:za•dn_Ych ogranicz.eń w srtloso
wan ru broni jądrowej „w wy 
pa.dl~ g.dy stany Zjed>nOC'ZO<ll e 
~8.Z_ają. iż użycie jej leży w 
ich 1rnteresie". 

Druga chińska 
próba nuklearna 

A _ge:icja Nowych Oiiin d{>
nOSó.. ze 14 maja o godz.i-nie 10 
czasiu P6kińs11ciego Chiny do
){onaly w zachoclini.m rejonie 
S1Wego kil.'aju el@plozji w po
w1et.~ kolejnej bomby a.to
mowe.i , pomyi;-J.n.ie rea.J.izując 
drugą porobę 'IlUJkleiarną. 

Pomnik 
kU czci Kennedv·e20 

W Runnymede w hirabstwie 
Sunrey (W. Brytainia:) Oodbyfa 
się w piątek skoromina u~y
st<>ść odsłonięcia przez. kr-cilo
wę EJJ.żbielę II pamnika ku 
czci Johna FitzgeraJda Kein
nedY'ego. 

-

w FSO na Zeruniu 
Wiellk:a dysklusja przedwy

borcza trwa. Na oobywóją
cych się w całym kirajllJ spot
kaniach kandydatów na po
słów i rcdmych z wyborcami 
- omawia się platformę wy
borczą Frontu Jedności Naro
du. dyskutuje nad zadanizmi, 
W)'nikającymi z tel!'enowych 
programów komitetów FJN. 

W Fabryce Samochodów 

• 
Ządania reakcji 
sudańskiej 
Już w kilka dni po zwycię

stwie wyborczym reakcyjno· 
klerykalnej partii sudanskiej 
„Al Umma„ zarówno rząd jak 
i naród tego kraju znalazły się 
w ol>licz,u nowej sytuacji. Par 
tia „Al Umma" zawiadomiła 
rząd, że nie zgadza się na kon 
tynuowanie śledztwa przeciw 
byłemu dyktatorowi Sudanu, 
generalowi Abbude>wi i w ogó· 
le przechv czlonlcom junty woj 
ske>wej, która <Hl 1958 ro·ku I 
sprawowała krwawe :rządy w 
tym kraju. 

Przeciw stanowisku temu o
stre> wystąpili przedsta wic.iele 
partii komunistycznej, lude>wo
demokratycznej jak też przed· 
stawicie! braci muzułmanskich. 
Rząd <>Statecznie postan<>wił 

„odłe>żyć na później" decyzję 
w tej sprawie. 

Osiobowyich na Żeraniu odby
ło się w piąitetk spotkanie ak
tY"W!ll zaikJ:aidu z. kandydi:ta
mi na poslów z III ok.ręgu 
wyboircze_go. I sekTetarzem 
KC PZPR Władys.łc.w€m Go
muJlką, I sekTetarzem KW 
St.a.ni.slaiwem Kociotk.iem i 
brygadz,istą z FSO Janem Arr
ba siz.ewsikim. 

Przedstawiciele najwięksize
go zaki!adu przemys.J:.owego 
stolicy. reprezerntanci klasy 
r<J<bo.lmi c:zej Pra gi, :zigotow a li 
s:wOlim k_!!.ndydatom gorącą 
owacię i odśpiew.a!l.i tradycyj
ne .. §:to la<t". 

Z dużym za·inte:reoo.wa.niem 
zebrani W)'5'1uchaili odpowie
dzi I sekretarza KC na licz
ne ovtarnia daty>czące sipiraw 
międz.ynairod'Owych i krajo
wych. 
Wladysił2iw Gomułka SZJCZe

góla<wo 'omóWil niekltór-e wy
darzenia na arenie międrz.yna
rod'O'Wej. ob&zetmie przedlSta

, wiaijąc z.wfaszicz:a sytuację na 
Dalekim Wsiehodzie. 
Jeżeli chodzi o zagadJnienia 

we'WlrlętTZ111e, I sek!reta!I'Z KC 
zatlrzymał się dłużej nzd nie
którymi wezfowymi sprawa
mi '1.:!Wei g_oopodairki - s~z.nu 
oboonego i jei. per$}l'ek:tyw. 
WSJkla"ZJUjąc jednocześnie na 
na.j.wa;żniejsze zadania orga-

Przedslnwiciel OIZ. 
uda 

. 
się do Dominikany 

Rada Bezipieczeństwa ONZ 
;pow>llięla w dniu 14 maja 
jednOl!Uyślną uchwalę upo
ważniającą sekretaT'Za gene
ra1nego ONZ U Thanta do 

ZE@SWJATA 
~ OSka•rżen;a wła<lz zachod

nionriemieckich „o zdradę sta
nu" wysunięte przeciw tygod 
niilc~·wi hamburskiemu 71 Der 
Spiegel" _ oota~ec~·nie upadły. za 
chodnionierrueck1 tryb-una! !e
de·ralny ,,z brak.u do\v·odów" 
umorrzył w p;.ątek postę,powa-

n.~ 4 skandyn,awskie kraje 
strefy wolnej wymiany EFTA 
zwróciły się w p1_ątek _do W'iel 
kiej Brytanii z. z~d~naem ~ak 
najszybszego zmes:enia lO p.oc. 
podwyż•ki cel od importu arty 
kulów przemysłowych. 

• Do Moskwy przybył w 
dniu 14 maja wybitny amery: 
kański działacz społeczny 1 

przemysłowiec Cyrus. Ea.toin 
wraz z rodziną. 

WY's>ła.nia PTZedStawiciela ONZ 
do Dominiika111y i złożenia na
stępnie Radzie sprnwozidania 
o sytuacji w tym k.raju. 

Rada. Bezpieczeń'Sl!!wa po-
~ięl2 jedtnornyślnie rezolu
CJę, w ikltórej w-zywa strony 
do ścisłego p.rzesrtirzegania po
rozu.mieni a w szpra;wie przer
wa·nja ognia w Sa.ruto Domin
go, 

* * * Am€'!."'Ykań,slkie wojSlka dlm-
pa<;Y.ine w Republice Domini
kansrkiej grożą s•tolicy kraju 
mia.situ Sa1n,to Domilngo cal1<:0-
w1tym zmisiZJOzeniem. Donosi 
o tym depooz.a mini<Sltra s.p.raw 
z.agra111ici;nych konstytucyjne
p;o rządu Domi•ni.ka.ny Jottina 
Cury do &elcretalt:'z.a genei-ał
nego ONZ, U Tha111ta. 

Z udziałem ministrów 
soraw za er. ·czterech mocarstw 

nizacji p.a.rt)"jnych, załóg ro
botni:gz.ych i kadry kierowni
czej. 

E. Ochab 
i J. Cyrankiewicz 
przyjąli min. Nasutiona 
Przewodniczący Rady Pań

stwa - E. Ochaib przyjął w 
;piątek na audiencji mi.niSJtra 
:-:: ko01l'dynaW<r'a do sipraw ob
iI'ony i bezpieczeństwa, szefa 
szrt.ahu sii.! ?Jbroj1nych Republi
k; lndl:l<nezji - gen. dir AbdUil 
Harris Nasiuti·ona. 

Edwa,rxJ Ochab przyjął goś
cia w obecności mi111dsitra ob-
rony na;rodawej, marsz.al'.'a 
PolJ.siki M. Spychalskie-go 
oraz wiceministra ON - gen. 
broni J. Borozilowskiego. 

Wiz.ytR w Belwederze upły
nę.Ja w przyjaz:nej i serdecz
ne; atm0S1ferze. 

Min. Nzsutiona przyjął 
W'CZoraj również premier J. 
Cyran~ieiwicz. 

Przedstaw.iciel 
frontu ll1YZC11olenla 
Wietnamu płd. 
u Breżniewa 

Pierwszy sekretarz KC KPZR 
Leonid Breżniew przyjął H bm, 
szefa stałego przedstawiciel· 
stwa Narodowego Frontu WY· 
zwoleinia Wietnamu pe>htdnio· · 
wego w Me>skwie, członka KC 
NFW Da.ng Qang Minha i pra· 
cowników przedstawicielstwa. 

Rozmowa, w której po-ruszo· 
ne> sprawy walki narodu Wiet 
namu połu<lniowego o wolność 
i niezale-i:ność, przebiegała w 
serdecznej atmosferze. Szef 
przedstawicielstwa wyraził wdzię 
C'.ZlllOŚĆ dla KPZR i rządu ra· 
dzieckiego za pe>moc, jakiej u· 
dziela Związek Radziecki naro 
dowi wietnamskiemu w jego 
walce wyzwoleńczej. 

Konflikt NRF 
z krajami arabskimi 
Stanowisko NRD 
Rząd NRD oeenił nawiązan1e 

stoS>un.ków dy.plomatycz111yeh 
między Republi.ką Federa·lną i 
Izraelem „jako demons·tracyj
ne pO'pa•rcie agresywnej polity 
ki rządu izraelsk.iego, która 
wykorzystana zostaje jako im
perialistyczne narzędzie prze
ciwko a.ra1bskJemu ruch~·J.. wy 
zwoleńczernu". 

* * . Stosu1rukii z NRF zerwało już 
10 krajów a•rabskię1!. Naoomiast 
nie wiadomo, jak postąpią Tu
nezja, Maro,ko i Li:bia. 

Dzień 

niespodzianek 

Zlelłńskl -
• pierwszy 

Pietrow
zrezygnował 
Kolane z Ohl'llffiec wystar-

1owaili późnym popolud1niem, a 
na tras.ę wyri.uszaili w minuto
wych oositępach. 
· N.a po•czą•tku trasy obserwu

,jemy bardzo dobrą jawę mło
dego Niemca Peschela. Swiet
:ni e Sipi•suje się t<!kże n.:sz. fa-
1Woryt. :Zieliński. 

Marbwimy S>ię :natomiast nie 
rnadlepsizą jaizdą innych za.wod-
111ików polskich, z wyjątkiem 
Magiery. Gawlioz.etk i Gazx:la 
już na począ11ku wiele stracili. 
Słabo jedizie ta!kże :!Gu.dra. 

Niesipodiz.ianką jest świetna 
~a.zxla Fra•ncuza Desvag~. 

33 km prilejechał on w cza
&ie 48.15. Specjali:Slta w jeździe 
indywidualnej, Smolilk, uzysku
je lepszy od niego cz.as o 10 
<SJe!k. Pierws.zy z Polaków prze
jeildZa 11am „J)'!lnkit obserwa-

(Dalszy ciąg na str. 6) 

1t«AAJI 
~ ZWVClf,ZDA 

Rajmund Zielinski ma 25 lat i 
jest człe>nkiem LZS Nowogard. 
Startui~ od 1957 roku. W Wyś
cigu P<>ke>ju brał udział dotych 
czas 3 razy, w 1962 był H, w 
1963 - 13, a w 1964 - 19. J?<>d· 
czas ubiegłoroczuege> wyścigu od 
niósł zwycięstwo etape>we w Pe> 
znaniu. W 1~64 r. zanotował tak· 
że dtiżY sukces, wygrywając 
Tour de Pologne. 
Zieliński długo nie wierzył, że 

jest zwycięzcą etapu. 

- T" nieme>żliwe abym wy· 
grał z tyloma świetnymi ke>la• 
rzami. Cały czas - mówi - je· 
chalem równe>. Jestem w dobrej 
formje więc same ne>gi kręciły. 

Kiasyllkacia po 6 etapach 
WYNIKI INDYWIDUALNE 
. VI ;ETAPU 

1. Zi~lińs.ki (Polska) 1:15.49 
(z bolllifilkatą) 

2. Peschel (NRD) l :•16.215 
(z bonifiJka tą) 

3.-4. Desvag<?S (Francja) 1:17 . .H 
Ritltetr (Dalll!i·a) 1 :17..11 

5. Am,pler (NRD) 1:17.20 
6. Smolili< (CSRS) 1 :ll.7.43 
7. Duml•trescu (Rum.unia) 1 :1·7.50 
8. Sweirts (Bel.g•ia) 1 :18.02 
9. He1leT (CSRS) l :18.09 

lO. Magiera (Pe>lska} 1:18.13 
111. Lebiediew (ZSRR) 1:18.llł 
12. A.rdeleal!lJu (Rumunia) l :18.·19 
13. Bu<t:zke (NRD) 1 :18.37 
14. Van Middelkoop (H<>L) 1:118.45 
15. Schejba.I (CSRS) 1 :18.48 
16. Van S.prim~el (Belgfua) l :19.17 
17. Mah.o (Węg.ry) l :19,28 
18. D-Ole<źal (CSRS) l :19.31 
Hl. Wa·ckstroem (FinJ.a:nd.ia) 1 :19.34 
~o. Lu.ro.me (F.inlarul<ia) 1 :19.35 
30. Kegel 1 :20.21 
31. Kudra 1 :20.22 
32. Gawliczek 1:20.25 
37. Gazda 1;20.41 

WYNIKI DRU1;YNOWE 

1. NRD 
2. CSRS 
3.Pe>lska 

VI ETAPU 

4. R·wmunia 
5. Belgia 
6 7'RR 
7: F'rancja 
8. Dania 
9. He>landia 

rn. Węgry 
H. Jugosławia 
12. Finlandia 
13. Buhga-ria 

3:52.53 
3 :54.40 

, 3:55.23 
3:56.20 
3 :57.06 
3 :57.43 
3:37.48 
3:58.59 
3 :59.11 
3 :59.25 
4:01.20 
4:02.ll2 
4 :09.02 

H. D!rlllżyne międey,. 
narod-O·W,a 4:11.~ 

15. Algieria 4 :13.48 
Ui. Kuba 4:14.:!6 
17. Mongollla 4 :.14.50 

KLASYFIKACJA 
INDYWIDUALNA 

PO SZESCIU ETA.PACH 
I. Lebiediew (ZSRR) 15:58.03 
2. S<werts (Belg~) 16 :00.10 
3. Zieliński (P<>lska) 16:00.18 
4. Peschel (NRD) 16 :00.39 
5. Vain. Springeol (Belgii.a) lli :m,55 
6. Dumi<brescu (Rumunia) 16 :02.31 
7. Rittter (Dailllia) 16 :02.40 
8. Dol€'l:al (CSIRS) 16 :()2,57 
9. He<Lleir (C.SRS) 16 :03.48 

16. Am,pler (NRD) 16:04.09 
11. Sche~bal (CSRS) 16:04'17 
12. Kudra (P&l!tka) 16:04.43 
13. But7Jke (NRD) 16 :05.18 
14. Lalbrouil:le (Francja,) 16 :()5.33 
15. Kegel (Pe>lS1ka) 16 :05.50 
16. Gawliczek (Polska) 16 :06.10 
17. Sajdhużin (ZSRR) 16:06.18 
18, Magiera (P<>lska) 16:07.0l 
1~. Hava (CSR-S) 16:-07.14 
20. Ho<ffmann (NRD) 16 :07.39 
23. Ga?Ala (Polska) 16 :07 .51 
KLASYFIKACJA DRUZYNOWA 

PO SZESCIU ETAPACH 
1. ZSRR 
2. NRD 
3. CSRS 
4. Polska 
5. Belg:la 
6. Francja 
7. R>um-u:n.ia 
8. Dania 
9. WęgTy 

10. Holandia 
H. Jugosła·w'ia 
12. Bułgaria 
IG. DTużyna między• 

50 :16.:!l 
50:21..18 
50:23.24 
50:25.H 
!Hl :26.23 
50:34.18 
50:35.53 
50:ł6.19 
50:49.44 
50 :52.50 
51:05.15 
51:09.04 

Wvniki konkursu 

Umiemy chodzić 

• wa.le·nt;nnie N.Lkolajewej
Tieriewkowej U>Stała wręczo111a 
nagroda fra111cuskiege> przemy
słowca Ga.Jaberta, ufundowa~a 
w 1957 roku w celu p<>pierania 
na.jwyMmiejszych osiągnięć w 
dziedzinie podboju i opano<WY
wania kosmo.s11. 

10 rocznica 
traktatu z Austrią 1111111111111111111111111111111mn1111111111111111m1111111mmm111111m111mm111um111111111m111n narodo<Wa 51 :20.48 

14. Fin-Landia 53 :43.QJ ,, 
umiemy jeździć" 
20 maja hr. 

lnfe>rmujemy, że r<>zstrzy. 
grtięcie konkursu ~':'Viątecr.n~
go „Umiemy che>dz1c - umie 
?XIY jeździć" e>głosimy w nu
rt1ene czwartkowym ie ma· 
j~ 17r. 

Kronika===== 
::=:::::wypadków 

VI Kcmsta111.t;nnorwie został 
przygnieciony przez tra.li:rtor 
Ignac;v Pacho>Ja•k. Wez,wane po 
gotow1e 1)'.Jlr7.e.W10Zło go do szipi 
tala w Zg1er"-u. 

* * . samo chód .'\J\le.bi Obl'igacz 
wpadł . wczoraj ;przy Łod.ziance 
za zg·ie r zem w J;>oi;Jizg i prze
wró<>it siię na dach. Niefortun
ne•go kiierO'W>Cę w spódnicy prze 
wieziono z licznymi obrażeiniia 
mi do szpitala. (Ji:ł) 

• Poddane kibka dni temiu 
operaeji rozdz.ielenua wł06kie 
siostry syjamskie SaMima i 
Giuseppina Voglia, wedt.ug ko· 
munikatu leka.rskiego, czują się 
coraz lepiej. Krytyczny o•kres 
3 dni minął zadowaLa.jąco. 

Rozmowa Kadara 
z Gromyką 

Pierwszy sekretarz Węgie-r
skfoj_ S~cjalistycznej Partii Re> 
botruczeJ, przewodniczący Ra· 
dy Ministrów WRL J. Kadar 
przyjął 14 bm. przebywające.go 
na Węgrzech z wizytą "mini
stra spraw zagra.nicznyeh ZSRR 
A. Gromykę i e><lbył z nim 
secrdeczną .rozmC>1Wę. 

w rozmowie wzięli Ud<Z<iał 
mindster spraw zagranicznych 
WRL J. Peter i ambasador 
związku Radzieekiege> na Wę
grzech G. A. Den·isow. 

* * . 
. wer.maj A. Grl)myk& udalj 
się do Wiednia na ure>czyMości 
10· lecia traktatu z Austrią. 

Kore5iJ>Oillde1n.t PAP red. L. 
Fagot telefonuje: ' 

Wiedeń. dziś jest jed1J1ym z 
naJb&r<;Jz1~ a.traikcyjnych, ~ 
skah sw1a.t?We.J, punktów Oil>
serwacji ... Na za.proszenie rzą
d~ Au~tru p.rzyby>waj ą tu m;
n.istrow1e spraw zagra.nicznych 
4 moca.rS>tw, w :z>Wią.z.ku z przy 
padaiącą w dni:u 15 maja br. 
ct.z1esoą.tą r!X'Zn1cą podpisan,ia 
traiktaJtu panstwoweg0 z. Au
strią. 

Wiadomo z góry, że obecne 
spot~.a.~!' w W1eo,n_iu „wielkiej 
czwor'1<1 n.a minister iaJ.nym 
szczeblu nie ma n.a celu pro
wadzenia jakichś rozmów, źe 
jest jeclyirue aktem kur.buazj,j 
wobec neutraiLnej Austrii. S.po.t 
ka·n•ie to ma jednak w pewnej 
mierze ch&rakter symboliczne
go 7.a<Jokumen.towania, że dzie 
Io s .tworzone prz<!(l dziesięei·U 
la.ty oka„.alo się trwałe i do· 
bre, :<e wy~rzyroalo próbę cza
su i wydaje się ro•kować rów 
nież ,pO'zytywne nadzie<e na 
najbLi.7.szą przyszłość. Ten fakt 
poiwmien niewątpliwie dać do 
myślenna czterem Stern.i.kom po 
li.cylki za,girarucznej. 

Slurciu w Wielnomie płd. 
W piątek doszło w polud.ruio

wym Wietnamie <lo szeregu po 
tyczek między wojskami sa.j
gońSJkimi i amerykańskimi a 
partyzantami. Walk.i toczyły 
si-ę m. in. w dekle rzeki Me
kO<ng na poł•udnie od Sajgonu. 

Proces oświęcimski 

Dalsze wnioski 
o dożywocie 

w czasoe piątkowego posie
dzemiia sąd.u frankfurckiego, roz 
patrująceg-0 s.prawę oprawców 
ob=u oświęcimskiego, konty· 
nuoiwaine były przemówoenia 
pre>kura.torów. Rzecz;n.icy oska•r I 
ż€'llia zażąda•!i ka-ry dożywot
niego więz·ienia dla osk.a!I':l.~ 
nych: OISw.a·lda Kadu·ka, Fran
za Hofl'ma.nna i B.run.a Schla
gego. Do·tąd więc - warto przy 
pooninieć - prokruatura, OIIDa
wia•jąc winę 12 oskarżO'!}ych, 
wystą-piła o doźywocie dla 11 
;i; n~ch. 

W od·ległości 18 kilometrów 
oo wiehltiej amerykańs·kiej ba
zy lotniczej Da Nang partyzan 
ci zaata.kowali dwa patrole pie 
~ho>ty morskiej USA. Jeden z 
żołnierzy amerykańskkh zo
stał za.bi.ty, a trzech odtnio.sło 
rany. 

W odległości !;ro kilometrów 
na połudnfo.wy zachód oo Da 
Nan1gu patrol J;>OłUdniowo
wietna<mSki urządził zasadzkę. 
Zgd·nęto 5 żołnierzy sił r-ząde>· 
wych. a 27 zostało rannych. 

Siostra szacha Iranu 
z wizytą w Polsce 

Na z:apre>szenie przewodniczą· 
cej Zarządu Glów.nege> Ligi Ko 
biet, czł0<nka Rady Państwa, 
A. Musiał<>wej, przybyła w pi:i 
telr., l4 bm. z wi;i;ytą do Pol· 
ski siostra szacha Iranu, księż 
niC?.ka Aszraf Pahlavi. . 

Jej wyse>kość księżniczka Ira 
nu ba.wit będ?Ae w Polsce 8 
dni, będą.c gościem Rady Pań· 
Ml\'.&. 

15. Algńena 54 :08.11 
16. Kuba 55 : ~4.48 
17. Mongolio 56 :13.08 

NAJAKTYWNIEJSI 

1.-2. Pesche l (NRD) i Lebie
diew (ZSRR) - po 30 pkt. 

3.--1. Zieliiiski (Pe>lska} i Swerts 
(Belgia} - po 24 pkt. 

Straty i 
Polaków 

zyski 

Pe> sześciu e<ta,pach dTużyna 
polska jest na ezwa.rtym miejs
cu. PoLatków wyip.rzedzają: 

ZSRR 8 min. 53 sek. 
NRD 3 min. 56 sek. 
CSRS 1 mdn. 50 sek. 
Drużyna polska wyprzedza: 
Belgoę I mm. 14 sek. 
Francję 5 min. 08 sek. 
RU'l'lluni-ę - 10 min. 39 sek. 
Danię - ::u min. <>s sek. 
Straty Polaków w klasyfikacji 

in>dywidnaJnej w st06unku do 
Udera: 
ZieNńS'ki 
Kud:ra 
Kegel 
Gawliczek 
Magrie1ra 
Galllda 

2 m:in. 15 sek. 
6 min. 4-0 sek. 
7 roi.n. 47 selk. 
8 min. 07 sek. 
8 min. 58 sekt 
9 min. 48 sek. 



Problemy budownictwa 
tematem 
krakowskiego 
zjazdl!1 

Kandydaci na posłów 
w Fabryce Kotłów i Radiatorów 

15 maja rozpoczną się w 
Krakowie trzydniowę obradv 
XVI Problemowego Zjazdu 
Delegatów Polskiego .Związku 
Intyni~ów i Techników '3u· 
downlctwa. Zja:zxl ten poświe· 
eony jest r>r<:>blemom jak.ości 
w ]?u.downjctwie. 

W zjeźd;z:ie uczestniczyć be-
dzl.e 9 ctele~atów ~ódzltiego 
oddi2:W:U PZITJ3 oraz kilku 
działaczy gosipodarczych z te
ren.u miasta i wojewódz.twa. 
Alteeii ~ój zgłosili m. in. 
prz~wiciele Kl:. 1 KW 
PZPR, Prezydium RN m, Lo
dzi i dyrektorzy Zjednoczeń 
Bu.downici:wa. 

Locl:zia.nie po&t.anowiU prz.ed 
staWić na zjeździe takie istot
ne problemy nurtujące kadry 
budowlane. iak m.. in. &prawa 
bud<)'Wl}iotwa przemys.lowego, 
złej jaikości materiałów b'Q~ 
dowlainyc:h (elementy 1 km
szywa). niewłaściwie jeszcze 
rozw!az.any problem odbioru 
tychże m<i terialów. brak wY
soko lowalit1kowainych kadr 
itp 

• <an I 

Kandydaci na postów: M. 
Tatarkówna - Maj'kOWSlka, H. 
Za:kowieoki i W. Bobrek, 
kandydłlci do RN m. Lodzi ~ 
Wice<przewodniczącym Pre-z. 
RN E. Wróblewslkirn i kan
dydaci do DRN spof4c,;li si~ 
wczoraj z załogą Fabrylti 
Kotłów i Radiatorów. 

Na wstępie spotkania E. 
Wróbl&Wfi!ki zapoznał zebr.a• 
nyoh z niektórymi ważni~j
seymi ooiiągnięciami naszego 
kraju. miama I dzl.el:nicy. W 
szerokiej dysik'usji za,bralo 
głos kilkunastu prac<YW'nLków 
zakładu. Wszyscy oni w 

Silniki 
„Cegielskiego" 
dla rumuńskich stoczni 

W Jih.(kar~zcie podpisana zo 
stała 13 bm. umowa !Ul dosta
wę do Ru.muni.i przez zakłady 
„C~iclsklef!o" w Poznaniu st-
łowni okrętowej o ino<:y 7.200 
KM, przeimaczo·ne/ do pracy 
na st!ltk~ch mor~k eh o wn:ior 
no~Ci 10 tys. ton, 

Stocznie rumuńskie budowa~ 
będą 1.0-tysięcznlki według do
kumentacji o.prawiwanej i da. 
i;tarczanej przez „Pol&ervi.ee". 

!'-:=~~:ZY1t =~~~ ;: ~-JJ~~=~-.::-; $.ir$4a". 11.25 - „Koledzy'". -- fi.Im fab. prOd. <'ad.z. dozllV. 
od 'lat 18. 13.00 - !"rzerwa. 16.00 - Progr;i,m d!\UI. 18.10 -
LWD. 16.15 - Film krótkometrażowy, 16.30 - SPr.MVOzdanie 
z zakończenia IX etapu !Ul trasie Dubnica - Svit. 1'1.00 -
Film krótkometrażowy. 17.15 - „Na pólkach księgafll;kich". 

17.30 - Re1»ct.ą.i z portu w Rydze. 18.00 · - „Kino Kt>ótldch 
Filmów" 18.80 - ;,Eureka". 19.0Q - „Awans czy kariera" -
program z cyklu: „Czwórka plus jeden". 111.3-0 - Dziellnlk· 
11l.5o - ;,Dobranoc". 20.00 - LWD. 20.15 - „Z€s·wt Manto
vanlego" - film. 20,40 - Teatr TV: ,,}!.Sno prZ€$zedl hura· 
ga:n" - Wido'W'isko TV Wl. Machejka. 2']..60 Dz1ennLlc 
22.10 .- 20 lek.<:ia Języka angielskie.Eo. 

WTOREK - 18 BM. 

16.38 - Pro,eram dnia. 16.40 - LWD. 16.45 - ,,Zawody 
· świnki , Jllor.sldej" - z sectl: „OpowieśCJ znad rzeki". 17.00 
- Dziennik. 17.otl - 1 .Duża przerwa" - prograim rozrywko· 
wy d!la młodych Widzów. 17.25 - „Dwadzieścia Jeden" -

· teleturnieij. 17.55 ...: ,;Uśmiech na pięciolir\ii". U!.15 -"' „U• 'Ró
ży". 18,30 ~-..Pr<>tt>n", 19..05 - .. Spiewa Piotr s~a:nlak''.· 
19-'° .. - l)Z'l~nnlk. 19.50 - „Dobr11noc", 20.00 - LWD. ;!Il.u; 
.,.. Wi>Z"Chflle& TV: .,Tradycję, przemiany, integr„cje". 20.fO 
- ;,Koledzy'• - film fab. prod. ractz. 22.15 - Dz:Lennilc. 

SBODA - J9 BM, 

9.55 - Chemda dQ,a ldas IX: „W fabryce dobrej wody", 
10.25 - ;,Skok o śwJcie" - film fab. prod. r.adz. 12.00 -
Przm:wa. 12.25 - P?Pgram dnia. 12.50 - Film krótkometra
żowy. 13.05 - Sprawozdanie z zakończenia X etapu, :rn.ł:l 

- Przer-wa.. 16.23 - Program dnia. 16." - LWD. 16.30 -
WYPta·Wy Telewir.yJn"Y'Ch Przyjaciót. 18.55 - I)zienn!lk. 1'.00 
- „Z d..uglej strony Sl'.klanego ekranu". 17.1.li - „Temat 
z w.a.riacjam.1". 17.40 - Tygoonlk wiejski. 18.05 - Film kr6t· 
kometrażowy. 18.30 - Sprawozdanie z za.kończenia Xl eta
pu. 19.15 .:... PKF. Hl.aa - Dziennik. 19.ll<J - „D~a1'1oe"• 
20.00 - Trybuna wyborcza. 20.15 - .. Swiart:owi<l". 2.0 • .W -
;,Czun.e na białym" muzyczny progTam rozrywkoowy c:z:a
grz.eb). 21.40 - Wszechnloo TV: „Cybea:-netyka zmienia 
świat". 22.05 - Dziennik (W). 22.25 - ro le·Ju;Ja języq ro· 

. f;~ego. 22.40 - ~rtaż filmow;v I wynlki otldadne W?, 
C:ZW All'l'~ ~ 20 lłM. 

Ul - HistMla dla klas vu: „u J')'l'Ogu Polski Lud~'" 
ia.=is - Przerwa. 10.35 - Botanik;ł dla klas V!: ;,Sadownic• 
two". ·u.25 - Przerwa. 16.23 - Program drua. 16.~ - LWD. 
Ul~ - „c;ry I za.baWy w klasach sitąorszych". 16,45 - Fll.f)'l 
krótkometrażowy. 17.00 - Dziennik. 17.05 - Fi.lm krótlw
metraż<>wy. 1'7.20 - Sprawozdanie z zakońcwn~a 'XTI etaptł 
WP. 17.50 ~ Film krótkometrażowy. 18.00 - Wszechnica TV: 
;,Demokracja fl<>oaj&listyczna" 16.2/i - }{ooncert artystów r.1ek· 
i>ykaflskich - film radzleeld.. 18,45 ~ „Czwarta zmlana'" 
19.15 - LWD. 19,30 - Dzlennil{. 19.45 - ;,Dobranoc". 19.50 -
Teau- Sęnsacji: „Kryptonim. Edyta" CV odcinek) z cyklu1 
„Stawka wi~ksu n;ż życie". 21,00 - Transmisja z Galerii 
Na?'()dowej w Bu<i.8.PMzcie. 21.45 -- Pzlennik. 22.05 - ReJJOr'
tait tilinowy i wyn"iki oflcialne WP z Opola. 

PIĄTEK - 21 BM. 

swych wypow}edz;iach p<)$Jierali 
program wyborczy FJN, wy
t>UWając swoje postulaty i 
wniooki. Cechowała je troska 
o dobro zakładu i miasta, w 
kltórym. żyjemy. 

Na zakończenie p:łos zabra
ła M. Tafar-kówna-Majk<>'WS<ka, 
która OO')ówila polityczny 
aspekit zbliża,jących się wybo-
rów. (kl) 

tovsokie odznaczenia 
dla działaczy kultury 

wczor.aj w Ministerstwie Kul 
tury i Sztuki odbyła się z oka 
zjl „Dnia Działacza Kultury" 
uroczys:ość dekoracji wysoki
mi odznaczeniami państwowy
mi, przyznanymi przeq; Radę 

Państwa. osr„ym.ało le 'o pi· 
sarzy, 1<ompozytorów, inuzy· 
ków, filmowców, artystów·pla
styków, profesorów wyższych 
nkół artystycznych, muzeolo· 
gów, bibUot~k.arzY, k•ięgarzy j 
dzfałaezy kulturalnych. 
Krzyżem Komandorskim Or• 

deru Odrodzenia Polski odzna 
ezeni ·· zostali• prole60r PWSM 
w Krakowie - Jan Hoffman 
oraz dyrektor Państw„ w ego 
Muzeum Etnografięznei;o w war 
szawie - prof. Ksawery Pi· 
woelci. 
KrtYŻ Ofi~kl Orderu OdrQ 

dzenia Polski otrzymali: pisa· 
rze - H. Auderska, z. Ko•i· 
dowtski. Magdalena !'fiewiadom 
ska (Samozwaniec). s. Otwi· 
nowi;kl, s. Pr11tkowski i w. Za· 
lt"wsld; akt<trzy - F. Domi• 
11ak, B, n.ańcza·I,udwiżanka I 
A. Szc,:epkowskl; profesor UW 
- dr J, Jalrnbow5kl; emeryto· 
wany l)rofewr Uniwersytetu M, 
Ko·pt!Tnlka w Tęiruni1.1 - dr fi, 
N,ąrębskl oraz ko·m1xn:ytor 
z. Wiehler. 

BATALIA 
o poprawę 
jakości wevlil 

W ub. r . polsicy górnicy 
.przySJtąpili do wielki.ei bata
lii o IXJ'Praiwę jakości wydo
bywanego węgla. Progi-am 
ten można było realizować w 
pelJłi dopieT<> · po od<po<Wied
nim Hościowym zwiększeniu 
wydobyci~. z 47.3 mln too w 
1948 rok:u do 117,4 mln ton 
w uh- I;. 

PizY.s.tąplr~o juź "d<1 budo!'
wy tanich, - szybko · renW:;i~r 
cych :się .' tz\V: płuezek ·yia~o
wych, ldi»'e ze'!)eWniaj!,\ 
WZJr<>sit jakości węgla przy 
minimalnych nakl:adach in
wesiycyi nych. 

Ogranicza &ńę także wydo
bycie z kopalń nierentnwnych 
na k.o!rzy~ tylch. lrtóre uzy~ 
skują lepme efeklty ekono
miczne. 

l:!ieżąey Mk ~1zie po raz 
J"iet"'WmY okresem pracy bC2: 
niedzi.el (t:zw. r .CJlleik.) i &~ 
óa(lij,tJkO'Wycll. ----
Pogrzeb L. Figla 

W J)\ątek odbył <5ię w 
WiedniU !Ji"OCzysty pogrzeb 
zmarłego w ub. niedzielę b. 
kanclerza Austri·i, Leopolda 
Figla. 

Setki tysiięcy wiedeńczy-
ków :!:egnato ba.row popular
nego w tym kraju b. kancle
;r.z.a. 

Plęcl oracz kl 
w Monachium 

K.i'lka dm 1>em1.1 przy.szlY w 
Monachi·µrn ną świat pięcioracz 
ltl. .l\'.!Lmo wy.silków personelu 
lekarskię.:o niemowląt nie u
dało się utrzymać przy życlu. 

Spoi kunie 
Shastri-Breżniew 

Wczoraj rano, przebywający 
z wizytą oflcjaillną w ZSRR 
premier Indii. Lal Bahad.ur 
Shastri, spotkał sie w sie
dzibie Komitetu Centralnego 
KPZR z pierw9zym sekreta
rzem KC KPZR, Leonroem 
Breżniewem. 
Między Sh.astlrl Breżnie-

wem odJbyla się ~wa. 

* * • 
Przyjaźń nairodów 7Jwiązku 

Radziec'kleg.o i Indii wpływa 
na. rozwój wydaneń świato
wYch - oświadczył prem' er 
rządu in<lyjslkiei;(<> L. B. Sha
sitri, przemawiając w piątek 
w D<Jl!llu Przyjaźni w Mo
skwie. 

Premier Shasrhr!i wyraził się 
z wielkim uznaniem o t.IJd'Lie
la.nej t>17..0Z Związek Radziec
ki pomocy ekonomicznej, któ 
ra przyczynia Slię do rozwo
ju goopoda;rki narodO'Wej In
cl:ii. 

z obrad Egzekutywy KŁ PZPR 

Drobna wytwórczość i usługi 
Obradująca w dniu w~o

rajszym Egzekutywa KŁ. 
PZPR zajmowała się lllll.&liz.ą 
działalności drobnej wytwór 
croścł oraz określ.iła kierun
ki jej rozwoju w la.t,ach 
1986-1970. Drobną wytwór
czosc w Lodz.1 reprezentuje 
13 prz.edsi~biorstw państwo
wego przemysłu terenowego, 
41 spół_dzielni pracy. 16 sp6ł 
dzielni inwalidz.kloch ot'.az 
3346 in<iywiduielnycb zakła
dów rzemieślniczych. W la
tach 1961-1964 we wszyst· 
kich tych placówkach :i.więk
szon" produkcję o 37 proc. 
zaś usługi świadczone lud
ności o 75 proc. 

Przytoczone wskaźni!kt 
świadczą niewątpliwie o roz 
woju drobnej wytwórcrośd. 
Równocześnie jedn<ak bardz~ 
wyraźnie występują niedo~ 
ciągnięcia, przejawy biuro-
kratyzmu i nieliczenia się 

z pPtrzebami ludności. Bar· 
<!?JO zły jest man techniczny 

budynków, urządreń t m&

szyn, oo ocz.ywiścle ujemnie 
wpływa na kmattow"I• 
profilu produkcji f na jcJ 
Jakość. Egzekutywa stanęła 
na stan.owi:>ku, że Komitet 
Drobnej Wytwórcz.ości musi 
zabezpieczyc środlk.i. fi·I1a.ll6\0We 
:o.a modernizację 1 rekonsllruk 
cję uikliadów produkcyjnych, 
Dru.cim niesłychame uciążl1~ 
wym mankamentem jest sta 
ły niedobór SUl'OWCÓW, 

Szeroka dyskusja tocz71-
się wokół problemu usłu.c 
śwfadcZOi!lych ludn<lści. Wy
magają one znaczneio roz.. 
woju, zwłaszcza w niektó
rych dziiedz!nach, np. elek
trcti;chn1c1.nej, metalowej, 
st.olarsklej itp, Problem ten, 
zd<in!em Eg:r.eku•ywy, wyma 
ga konkretnego planu d?Ja
łania. Opracowując ten plan 
wziąć należy pod uwagę spe 
cyfikc miast.a, konkretne po 
trzeby. niedorozw6i okrdlo.. 
nych d·ziedzin usług itp. 

10 ROCZNICA 
Układu Warszawskiego 

Przedmiotem dy.1tkusji był 
r6wn3.Eż 'Problem roiwoju 
chałupnietwia. W tej dzi ... 
dzinie postull()wano &lls~ 
rozwijanie produkcjJ chałup• 
nieZl'j, zwiększeniP. zatnld• 
nierria. szczególnie kobiet 
oraz rozszerzenie asortymen 
tu wyrobów rynkowyeh, o~ 14 bm., w X rOC"Zll'lloę pod

pioonia przez 8 ooejalistycz
nych państw europejsldch 
Ukla<lu Warevawskiego. Głów 
ny Zarząd Polityczny Woj~a 
PCJolsklego zorganiz-awal w sa
li Klu'bu Oficerskiego w War 
g,zawie uroczystą· akadem~ę. 
Okolicznościowe ]>t'Zemówie. 

nie vryglosił 1 za5'tępca głów-
nego. inStPekt-Oira szkol.enta, 
szef Inspektoratu Szikolenia 
!'(en. dyw. Tadeusz TUCZBJp&k:i. 
Prz:ypornnial on, że wkrótce 
po zakończeniu I1 wojny 
światowej imperialistyczne 
!rola na Z~h-Odz.le przy&tąp1• 
ły do realii;acji zamierzeń ;><>
zostających w jaskra,wej 
Sl'.>rze-czności z pootainowienia
~i Układu P0021damski0go w 

Zmnie.iszai,ą się 
amerykańskie zapasy złota 

MinisitEll' fin.a.n.sów USA 
Fowler · ui.komuni:kowal w 
czwartek, że deficyt bilansu 
pł2-tniczego Stanów Zj!!d.nocz.<>
nyeh za pierwsze trzy mie
siące br. wynooi. 75-0 m1n do
larów. 

Fowler oświadczył też, że 
amet'y'kańsikie zapasy złota 
nada.! mail.ej ą. 

Polska delegacja 
handlowa 
w Diokurcie 

13 maja ~reybyła do Dj.a-
karty delega.ej.a łialndllow.a 
MHZ pod przewooructwem 
Wiceministra Modirz..ew&kiego 
w celu przeprqwzdzenia ro.z
mów w sprawie (j.e)Bzego roz
woju współprooy goopod~~ 
czej z I.d!Jlnezją Ot'az z111wair
cia PJ:'oW.kóltt. o wym'lanię to-
w.a.rów na i-os 1965. 

* * * 
Poprzedni<> wicemin. M.o--

dTzcwski przebywał w Kai-
rze, gdzie przedy.siku,towal 
szereJ:( szczegółów d,a,lszeg<> 

sorawie Nie-
·miec. 
Głównym celem rozpętanej 

przez imperialistów zimne} 
wojny miało być -zmis?JCZenfo 
pań9tw s.ocjalistyeznych. 

Zasa<l:niczym przejawem p<>
Iitylti zimnej wojony i Po
Dtyki .. z pozycji sity' było 
mont-O'Wznie przez pańsit;wa 
jmperialJSltyczne ugru.13owii.ii 
i bloków o charakterze mil!
ta.rnym. Były one skierowane 
p:rzeciW'ko ZSRR i po:z;ootalym 
Maiom soc:ialistycznym. 

Najjaskrawszym wyrM.em 
kontynu<l'Wa.nia 'PO!itYki z po-. 
zycji siły bylo oodplsanie w 
październiku 1954 roku prze·z 
państiwa blak<U N A TO ukl~.du 
w Pacyżt.:. na mocy którego 
NRF 'W<9tała włączona do t.e
go a.!(Tesywnego !:>loku. 

Obóz socjalistyczny nie 
mógl pozostać obojęt:ny wo
bec oczywistego niebez.'Pie
czeń&l:wa, jakle mu zagrai'a
ło. Na konferencji w Warr
szawie 14 maja 1955 roku pod
pisaN) . Uklad o Przyjażni, 
Wlllp6łp;racy i Pomocy Wza
jemnei i podjęro udlwal:y o 
utworzeniu zjędnoczonego do
wództwa sil zbrojnych pań.iótw 
- stroon układu. 
Układ ten, który byl wyra

zem somoobTQ!ly p!"'lled w'.C'lla
gającym się niebez;pieczeń
s>bwem airresji imperialistycz
nej, w ciągu 10-lecia dowiódl 
"1WE)g<> wybitnie pokoj9'Vo·ego 
Qharakteru. 

'Mówca podlkrreślił, że zjed
no=a siła wszystkich 
państw soejaliistyCZ111ych EUJro
.!2Y - członków Układu Wa:r
szaWSJkiego gwaTantuje bez
pieczeńsitwo ich na;rodów -
jeSlt j)t'zeszkodą nie do prze~ 

bycia dlla noofa6zy&t.6w nie~ 
mieckieh i popierających ich 
kól i.mperialisty.cznych USA 
ore<Z innych paflsitw bloku 
NĄTO. 

wiejac spr2wy l.'Zemi'°5łl\ 
wska1.yw~no na potr.ze!:lę 
bardziej energiczne20 ~pi„~ 
rania działailności rzemieślnt 
czej, zwłaszcza poprzez mqi.k 
sy!l1"1'1ne wykorzystanie mQ„ 
:iliwości stoSl()wania uli po
datkowych I r.zyns:i:MVych 
wobec rzemieślników. nled 
c:i:acych usłuti '. ~rlcolaeych 
uczniów. (ast> 

Sludencl a ruch 
narodowo-wyzwoleńczy 

Wczoraj rozpoczęło się w 
t.odz; 3-dniowe og6lnopclskia 
seminarium studenckie na 
temat . „Stl.ldo(:nci e. ruch na
i:-odowo-wyzwoleńczy w świa 
cie" Opróez studentów pol• 
skich, bierze w !'.'im ud"?:iał 
60 studentów zagranicznych 
ze wszystkich ośrodków ue 
demkkich nasz.ego kraju„ 
Uczestnicy WY.Cłaszają krót
k:i'e'"'"i-<etei'aty ' iia tenut ruchtl 
n2roacwo-wyzwoleń'Cuego vt 
swojej ojczyźnte;-Z krajów 
afrykańskich reorezentow3-
ne .i:a Ang.ola, Kongo. KA
meri:n. Maroko, A1giera. S11 
da.n, Tanzcnla i Kenta. 7. 
krajtw azjatyckich - WRf> 
i Wietnam południowy, In
dc>noezja., Irak, Kurdy~an, 
Cejlon. Jo.rdania i Cypr. Z 
l;:rajćw Ameryki Łae'ińsk:iej 
- Kuba i Wenezuela. 

W ostatnim dniu trw•nia 
seminarium tzn. w niedz.i
lę, ~tudenci ,;1urranicznl zło
żą wieńce pod pomnikiem 
ofiar faszyzmu n.a RadogoSl!o! 
CZU, 

Na otwarcie seminarium 
przyby1i m. in. przeds~wi. 
del KŁ PZPR - Z. Wł...., 
darczyko'W'a oraz wieeprz:@w. 
TPP-Ą pr-0f. dr W. Janowski.. 

(bd 

llllllłllltlllllllłlllllłllllllllUllllllllllllllllllllllllllHlllllllllllllllllllllllllllllllllllltlllllllltfllllll 

2a 
14 dni 

wybory 9.~ - Dla klas IV: „Plook znaczy Petrochemia". 1111.10 -
PJ'zęrwe. 16.30 - Program dnia. 16,35 - LWD. 16.40 - 20 
le)rcja języka angielskiego, 17.00 - Dziennik. 17.05 - „M.iś 
z oltięn:ka". 17.20 - „Zrobimy to sami". [7.35 - „Dowód <10)
rułości". 18.05 - Sprawozdanie z za,kończepia XIII etapu 
z J"oznania. 18.55 - „Poligon" - TV przegląd wydarzeń woj• 
s1<t owych. 19.30 - Oziennik. 19.50 - „Dobranoc". %0.00 -

WP. ;io.15 - KatQwlcki Teatr TV: ;,Patrzymy na ~ble'', 
2.l.3ó - Wszechnica TV: „Rozmowy o współczesności''. 22.05 
- Dzlennili;, ;!2,25 - Ęeportai: filmowy i WYlliki o!iej;ilne WP. 

SOBO'.l'A - 22 Bll<l. 
9.30 - ;,OsaC?.Ony" ~ film fab. prod, ang. 1'11.53 - ~ 

g:ra!ią dla klas VLJ:: „Brazylia". 11.25 - P=w,a. 11.55 -
Q-eogratJq. dla klas V: „A jednak się kręa:i". 12.25 .- Przer
wa. 111.03 - Program dnia. 16,05 - LWD, 16.10 - „D°"kona
lenie naqczy<:!ieli szkól zawodowych". 16.25 - 20 lekC)a jez"/· 
ka rosyjskiego. 16.40 - Film krótkometrażowy, 16.5' .
SJ>F•Wozdan!e l'. zakończenla XIV eta?ll WP z Torunia. 1'7.00 
- Film krótkometrażowy. 1'7.45 - Program tyg0<111ia. lj!.OO -
;,Dla każod.ego eoś mllego••, 16.45 - „Berlin w dzień t w no
cy" - film prod, NRD. 19.10 - ProgTam publlcystyczny, 
19.30. - Dz1enruk. 19.50 - ;,Dobranoc. 19.55 - ,,Przeprawa" 
- film z &erl1: „Podztęmny front". 20.20 - ;,Przedsotawia· 
my" - program roirywkowy. 21.30 - P~ermi3c. 2l.OO - R"
portaż filmowy i ofic:ialne WYillki WP. 22.10 - ,.Q>iolCYA'.>ny'~ 

W tej samej kitnlce był rów
nież wyp.a<lel!: urodzenia sześ
cio!"acy;Js:ów. ?'l'lestety żywot ich 
był bardzQ króf;ki. NASZ 
Sian sil zbrojnych USA p Ro GR AM 

rozwoju stoou.nk.ów handlo
wych między PoJGką i Z.RA 
oraz realizacji umów h.<J:n41<>
wych podpisanydl między 
obu krajami. 

·-.. film fab. Pl'O(I. an11. doo:w, od lat 16. 
NIEDZIELA - 23 :UM. 

Ul.~ ~ J.:>rOiram dnia, L().30 -- „Dom J<a;!;z1rian•" fMu· 
2le'Ul1) CG<lrJćl. :Ll,OO - „Nie tylko „Tr<iQowata", ii.oo -
Dtientlik. 12.10 - „Jrlip 1 F'Ja,p" w filmie pt. „W poszuki
w•mu Smitłw". 12.35 - „Swtat. obyczaje, polityka". 12.55 -
;,Koń, lrtóry mówi". 13.20 - TV Kurs Rolniczy: „Uprawił 
truskawek". 14.00 - Montaż operowy: „Faust" Gcunoo„, 
14.llO - Teatrzyk dla Przedszkolaków: widowisko lalkow~ 
„Szkólk.a". 15.20 - Wiejski kwadrans. J5.35 - Film krótk<>
metra.towy. 15.55 - Spraworoante z zakończenia XV etapu 
(ostatniego) WP z Warszawy. 16.50 - „"Dolina Wisły" - rap. 
l'l.10 - .,Nieoczekiw.any gość'• - widowisko. 17,~5 - Sp-ra· 
wozd.;mle . ~tow!!, OJ<. 18.45 Cw przerwie) - „Ludzie I zda· 
rzenia". 1<9.45 - Dziennik. ro.-OD - „Dobranoc", 20.05 - Spra
wózdanie z mistrzostw Europy w gimnastyce 'kobiet (Sofia). 
20 .45 - ,,Dramat G1nny" - film prod. USĄ, 31,35 - ,;Sp1e
wa 1"l.a Colomba". 21.50 - Nie<lziela :oportowa. ..... - ....... ___ ... ______ ... __ ,,_ ......... ~ .... „„~ 
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• za eranscą 
Jak podaje Amerykańska 

Agencja Prasowa AP, Stany 
Zjednoczone zaangażowały o„ 
becnie w wojnie wietnamskiej 
oraz w 1n.terwencli <;lominikań 
skiej około 108 tys. żołnierzy 

wszystkich rodz.aj ów broni. 
73.500 wmieszanyi:;n jest w kon 
flikt wi6'1;namskl przy czym 
46.:500 pro:wad>:I walk<: z party
zantem.i na lądzie a około 2.7 
tys. przEIQywa na pokładach 
jednoswk si6dmel floty USĄ 
u wybrzeży Wietnamu. 

W lnterwen<?J! prze<ilwko Re
publice De>mtn-ikańskiej Stany 
Zjednoezone zaangażowały co 
ruijmniej 34.600 ludzl z c,.,.go 
21.100 •rpadochroniarzy, człon
ków piechoty morskiej I porso 
nel.u lotnlcz~o znajduje się 
na terytorium Domin.ikany, a 
około 1'1,5 tys, J'rzebywa na 
okretach amery1<a(lskictt w re
jol'l.\e Morza Karaibskiego I 
A!l•ntyku, w pobliżu Domini
kąJ'ly, 

oprócz wojsk w Wietnamie l 
Domiruikanie Sta•DY Zjednoczo 
ne ma.Ją sw'ych żołnierzy .rÓ'_N
nieo: w innych rejonach llWia
ta w ogólnej liczbie około 700 
tys. ,Jednostki ame•rykańskie 
stacje>p,uja w Ke>rei południ~ 
wej (50 tys.),_ .n~ Okinawie (3'1 
tys.) i na F1l11Pmach (15 ty.s.), 

w ;Europie i przyległych r~ 
jo.nach, w tym równ)eż na te. 
ryto·rium Turcji jest w przy• 
bliżen•u 320 tys. Amerykanó'N. 
z tego 250 tyli, WahoQ.zi w 
$kład 7 armil stacjonująoej 
w Niemczech zachodnich. Po
nadto źoł.nierzy amerykańsl<ich 
rnożna spotkać we Francji. W. 
Brytanii, we "'łoszech I Hisz
panii. Mniejsze jednostki sił 
zbrojnych USA rozmie~zczono 
w S:;•amie, na wyspach Guam 
i Midway. w Islandii, Greon
landii, na Bermudach ! Azo
rach, w Porto Rico oraz w ba 
zie Guantanamo na Kubie. 
Oprócz tego Stany ZjednoczonE' 
dysponują stałym kontyngen
tem wojsk w rn.etrop"Jii. któ
re mol(a być pr2e·rzueane w 
różne rej-y świat;\, 
I 

W p.rogrami e wyOO.t'CZY'll'I 
Wojewódz:kiego Korni-tetu FJN 
wiele uwagi pośwt(lea się 
m, fe.. sipa-a'WO'!Il ro2lW<>ju rol
nictwa: 
„Będziemy dążyć oo o.siąg

ni~a z jednego hek:ta.ra 22 q 
czterech z.bóź oraz oo.1Ągni4)cla 
w h<>cl0<wli stanu: 60 sztuk 
bydła i 76 sztuk tri;ody M 
100 ha użytków rolnych w 
1970 roku. 

Na inwestycje rolne prze
znacza Slię w planie rad !J<ł
rodowych nakłady w wy:;,o.. 

cSPDIGDI 
Dziś zachmurzenie umiarko

wane, okresami większe z mo
ż!iwoś~lą przelotnych opadów, 
t'aru:> mglisto. Temperatura od 
5 do 13 st. C. Wiatry słabe 
cnvvilami umiaricowane zacho
'1:nle, . ;>kręcaj ąoo na póln.oene, 

kości P0<11ad 5 mld zł<>trch· 
Zmeliorujemy 100 tys. ha 
l{rl.Lntów ornych, łą.k I ~&t
wisk, podniesiemy ilość zel~k 
tryfikowanych gospoderstw 
rln 77 pr<>c.. wybudujemy PO
nad !!O Mii POM. wiele agro
nmnówek, le<lZJ!tic weteryna• 
ryj.ny'Clł. i ~adów wylęgu 
d;ro'biu. 
Wśród .poczynań i;wiąza,ny(:b 

z r011Woj em ~-eH l"()lni· 
czej i poprawą warunków by 
t~cil ludności Wi jlilkiej, 
ważne miej~e mjmuie za~ 
t~enie rolnictwa i wsi w wo
dę. W wojewódmwie łódzkim 
pl2nuie sie budowę zarówno 
pul:>lieznych studni. jak i wo
dociągów wiejskich. 

Przt!Widujemy także rorz:wi. 
nięeie budownictwa miesz;k&. 
niowe~o i goSIPO<larczego. na 
które zaoewnLa się Poważne 
środlki finaITT..<;rOWe. ma teriał:v 
hurlowlane i pomoc fin~ 
Wą,H. 
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Coraz szerszy jesl zasiąg 
przedwyborczej dyskusji 

Szlakiem ... Marco Polo-! 

I kretarz K_omitetu Lódz I ,_, se partii, J ozef Spychal-
.._,ego · •-- d d · ki raz t,rzeci 1'.kin Y u1e 
s ' polia do Sejmu PRL. W 
n:i poso-'~tniej kadencji był 
ciągu ~"°" . 
przewodniczącym seJm?wej 
komisji prz.e??yslu le~k1ego, 
spóldzielczosci pr'.l~Y 1 rze
miosta. A.IrtYwnosc tej. ko
misji, jei. wkład W dz1a~
ność SeJmu są na ogol 
mieszitańcom naszeg? mia
sta znane. I ~ zarowno z 
licznych. ~elacJ1 pra;sowych, 
jak tez l z bezposredmch 

„Dziennik Łódzki" rozmawia 
I sekretarzem KŁ PZPR 

z kandydatem na posła 
Józefem Spychalskim 

wamia nssizegio dorobku i cice-:
ny działalnooci organów adm1 
nistracji pańsitwowej, ale kon
frontujemy rówinież zalożenia 
rozwoju naszego miasta z. ~ 
trzebami terenu. Dlatego tez 
trudno by mówić o jakiejś 
wyraźnej różnicy między 
bieżącą a poprzednimi kam
paniami wyborczymi. Poiega 
ona na tym chyba. że wy
koirzystuijemy dziś szeroko 
W'Slzelkie dobre doś·wiadczenia 
poprzednich kpmpanii. Spra
wia to że bieżąca kampania 
wybor~ organizacyjnie stoi 
wyżej od poprzedrn.ich. zasięg 
rozmów z wyboiroami jest 
znacznie szermy. 

Świadczy ro - rzec można 
-o wysokiim stoponiu upol:i

ty=nienia spoleczeństwa Ło
dzi, mia:sba, !które na tym p<>
iu zawS1Ze przodowalo. Th;>
świadczenia karrnpanii wybor
cze•j wyTaznue wska:z.ują. że 
poważnie pogłębiła się w na
szym mieście znajomość pro
blemów goopodarrczych i S'!){) 

lecmych. Niewątpliwie jest fo 
m. in. wyindk tych szerokich 
dysikusji, jakie orgimizowane 
były zarów;no p;rrzed IV Zjaz
dem partH, jak i w szczcgó-1-
ności ositatn<io w okrresie opra 
cowywania nowego pl.a-nu !>
letniego i jego alternatyw 
Również dysik'll!Sl.ie nad pro
giramem wyborczym w znacz
nym stopniu wplynęly na po
głębienie '.llI16ljomości potrzeb 
wlasneg·o miasta i dzielnicy. 

roku ulbieglym. Jest ro nie
wą·tplilwł·e drużo, ale wydaje 
się, że i w tej d'Zied7.inie ma
my jeS<z;cze poważne nie wyko 
rz.ysta;ne rezefrWY. 
Lódź jesit miastem o wyso

kim st0pniu zo.rganizov.:ania 
jego mieszkańców; :zarowno 
zorganizowania zawodowego. 
jak i SIP<>lecz:nego. Każda . z 
~yoh organizacji p.rov.:adzi i:i.
kąś pożytecmą dzialalnosc. 
Kawa iedm.ak działa na wła
sną rękę. Tymczasem roZJl.\'1ą 
zywanie wielu iS<totn~ch d1a 
całego miasta problemow wy
maga koordynacji i srkoncen
tro;,,._,ania rozpr00ronych dziś 
jeSJZ'C'Ze często wY'-9i-llków i po
~n2ń. 

feh."tóW odcz.UJW<:nych p;rzez 
~rzerriYsl lekki. 

Obec11;ie, karTbd')/([)ując do 
Se,jmU PRL z iisty Fror.tu 
Jed;nośei. Na-rod.u w Okręr;rc.t 
nr 6 J ozef Spychals:ki bie
rze ~dz.iaJ w lkzny-<>h ~v0, .• 

kaniach z. w.1tborcamt. Os•ta.t
nilJ z+tvr6_c•l1_smy si.ę do. nu:-

Wiele wwagi przykładamy 
S"ZJCZegó!nje do spo<tkań ś-ro
dowi.:Stkowych ora:z do spotkań 
organi'llO'Wanych w . mie.jsc:u 
zamiewkania Wy-boroow. Na 
spotkaniach tGkti.ch wnioski i 
positulatv są na ogól kookre·t
ne, a poruszane przez :Vybo1·
ców problemy - choc C?.a
sem drobne - są dla nich 
r·zęsto ba:r<lzo i$botne. Rozmo
wy te będą miały istotny 
w1pływ na uściślenie na.;;zych 
planów por:ząd!kow.ania i za
a:os.podarowywan-ia miasta. 

l 
-Do 30 ma.ja rosta.ło już 

niewiele e-msu. Kampa.nia 
wyb0<rc:z.a weszła w swój 

-ostatni - r7..ec można - de
cydujlł(ly etap. Można. więc 
chyba już mówić o pierw
szych, 7Alobytycll, w toku 

~ jej trwani.ą., duświadeze
f n.ia.ch? 

Nie bez wpływu na przP
bieg obecnych zebrań pozo
staje też rozliczenie się rad 
z wni'();Slków zgłoszonych w to
ku poprzed•niej kampanii wy
borczej oraz w trakcie ich 
osta·tniei kadencjd. Choć zga
dzarrn się z tymi wyboccami, 
którzy twieridizą, że nowe r:;i
dy ~ą musiialy Zlwiększyć 
irlooć iakich rozliczeniowych 
sipotkań, a przede wszystikim 
spovkań <l<l'ganirowanycl! w 
miejscacll zamiesz:kainia wy
borców. 

7.adanie to - moim 'Zlda
niem - w stoptlli.u wyższym 
nrz. OOl.ychcz.as uw~lędni4'>n"' 
być powiruno w pracy nowych 
rad narodowych. Rarly tere
nowe powinmy pokusić się o 
bard~ej kompleksowe wyko
rzystanie pracy spol:ec7ll1ej, po 
winny :zespafać i koordyn<>
wać te wysil:ki. Pobr:zeba ta
kiej koordynatj~ wyin<ika za
równo z doświadrc:zeń, ja.k też 
z gtosiów. jarkie padają na 
p!1zediwyborc?:YOh spotJka.n.iach. 

Na początku maja do portu w Cannes na fraocu~k:iej 
Riwie-rze wpłynęła klasyczna chiiiska dżonka z 10-osobową 
załogą na pokładzie. Dżonka „Chang Feng" wyruszyła z 
Hong Kon.gu 23 s-tycznia br. i odbyła podr~ż (9 tysięcy 
mil) tym samym szlakiem, którym w XIII wieku powrócił 
do Europy Marco Polo. „Chang Feng" je&t dokładną ko• 
pią dżonki, na której pokładzie podróżował słynny we-

Ro2lffiaiwial: necki globtrotter. CAF 

JANUSZ KRAJEWSKI 0 w imieniu Czytelników z I 
~rośba 0 wypowiedź na. te-
1'/1)(1.t d,ot:ychcza,~owego r.>rze
bie01' ka11lł1J<l1"bi wyborczej. 

! 
-Akcji wyborł!Zej t-owa

rzyszy p()Wa :bny mr{t.Slt oży 

wierua politycrLnego. Jest 
to wyookd kapit.aJ. społecz
ny, który powinien być w 
jakiś sposób wykorrzysta-

W „Rvtmie", „Syrenie", .,Kadrze", ,Jluz{onie'--· -
- - Ja.k.ie są l>odsta.wowe -za 

i daJtia bieżącej kam!Xłnii i 
('f13 - a jeśli tak to crzym 
_ róinl się o.na. od I>Oprzed 
nich kampanij wyOOr-czych? 

I A:K. P<l<P!rZeclnie, t<:k i 
btęząca k.a.rnpanie wy
bolrcza, 1lo P'I"Zede wszy

sitJd!l'l bezP?śrndmia rozmowa 

W PIERWSZYM rzę<lJziie 
stwierdzić można, ?e 
spotikiainiom kam:lyda-

tów z wyba.rcami towa.rzyszy 
bardzo duże zai•ruteresowanie 
sooleoz:ei'1sibwa. I co .i esit i<>tot
ne, a zarazem cllaraikterystyoz: 
ne dJLa bieżącej kampanU, to 
fa.k.t, że ludzie z.ab~erają 
cz;ęście;j gros. a ;prrzy tym na 
siprawy p.rzez siebie porusza
ne pobr.a1ią pz.brizeć coraz sze
rzej. przez pryzmat spraw 
k!raju. a nawet przez :pryzmat 
syifJu.acj<i międ!zy:narodJO<wej • . 

ny .•• 

W YKORZYSTANIE tego 
kaipit.ału - to pcrzekszt.at 

cenie kam•p<Grnii wybor
czej w ;powsz:echną mobiliza-

Wiirótce w plenerach i atelier 
nowe filmy fabularne 

ze fiPOleczensbwem. Na spot
kaniach kandydatów na po
slóW' 1 radnych z wyborca
mi, w tr;ak~ie dY\51k'UJSj~ za,k.la
dowYch 1 srodowiSikowych do 
~-0nuieffiY nie ty:lko po.dlsn„um~ 

Tędy przejadą 

::::--

uczestnicy 

cję s1połec:zeństwa do wyik,o.. 
nania bieżących i p=ysrzlych 
z.a1dań. Pooiadamy wypracowa
ne trndycje w wgani:zacji czy 
nów SIP'Q'łecznyoh. Wall'.'tość 
czynów s1p0Jec.roych w pr.zeili
ozeniu na jednego mieszkań-I 
ca n2s.zego miasta wzro~la z 
7 2Jl w roku 1958 oo 51 zł w 

W·yścigu Pokojł1: 

-• • • • • • 

W zespołarch rea.Urza.torów filmowych slder-0'\Va.no, <'!'.o 
produkcji szereg ruiwych filmów f<i:bul~ych. ~a, w~ 
niob poa;ycje wspólC0CSIJle z lromed1a.m1 wła,czrue. ObJa.w 
t.o pm.ytyrwny, p&niewa.ż, jak wyka.zuja, aktualne 
statystykrl, ten gatunek sz;tuki film-0·w~ w i:odzlmym 
wyd111niu cieszy się wśród ną.sri;ycll kinom11111ow naj
większa, popular.ności~. 

Po reali-z.owanym obecn\e w 
Lodzi przez reżyseira J'lliJ.iaoa 
Dziedz.inę filmie o tema<tyice 
Sl):)01rt-OWej umymanym ·W kon 
wencji komediowej pt. ,.$wię 
ta wojna", wkirólx::e rÓWl!lież 
w łódizk'iej WFF, reżyser Ry
sza.ro Ber podejmie :prod11.1k
cj.ę komedii S'!XJll"towej pt. 

Zawrsq;e w niedzi-eilę". FHm 
~;kłaidać Slię będrzie z trzech 
opowiadań; ioh boha>terzy -

pilik.:ąn;e. 1e\rkioatleci _i kola
rze. Obok efektów komedi·o
wyoh, troohę li.ryki, satyry i 
psycholÓ,gii. • 

Pnepiękne tereny !U Głodówce 

W środowisklu siportowym 
r<Yz.egra się te:ż wsipólczesrny 
film psyicholo_giczmy pt. „J'll
tro Merksyk" skierrowany do 
reaHzacji w Zespole „Rytrm". 
Kręcić f!)O będzie we wroclaw 
skiei WFF Aleksa•ndeir Sci
bO!r-Ryl.;;.ki. Bohaterami fillmu 
są :zidyrsrkwalifilkowa;ny trener 
plywacki, k<tćrrego s<pecjalnoś
cią były sk!Oki z trampoliny 
oraz dziewcz.yn.a posiiadająca 
niewątJplilwy re·lent w tej 
dySC)'lP'linie sportu. Zespól 
,.Rytm" r~zp<lOZlTlie nieb<::wem 
realizację również WlSipÓlcze
śnego. panoramicznego f.ilmu 
pt. „Pozmaństkiie słowik.i", w 
którym zadebi'll!tuje reż:ysc<r 
Hiergnim Przybył. Jak sam 
ty•tuł wsk.a2ltlje, będzie to m
mowa opowieść · o chłopięco-

k. Bukowiny Tatrzańskiej. Tę 
dy 19 bm. kolarze przejadą 
przez punkt graniczny na Lysej 
Polanie do Bielska-Białej. (X) 

______ ... „~-„------------------------------------------· 
llJI ały ?ia~~ ~~~ek za. miastem niż .określały to dotychczas·owe prze dlowych ujęć wody pitnej- z rozpro- spół<l?...ielczych zrzeszeń domków jed : 
JWJ (cz6'h. ych) :1 .tere~ach nie pisy. Pozwoli to na stosunkowo do- wadzeniem do zdr·ojów ulicznyćh. n<>r·odzinnych. Dopiero później obcią-

uz roJ_~nhnień ";}e się przed- godne zagospodarowanie dzj<:łki. Nie Spośród 35 proj·ektów tego typu ży się nimi hipotekę w!Gściciela. 
miotem we~~r I to ~~z Większe: zapominajmy, że domek stanąć ma domków. stanowiących pierwszą se- Maksymalny kredyt sięga 125 tys. zł. 
liczby obywo t'.ówk di: tylk_o po. na terenach nie uzbrojonych, że przy rię, ki•lkan.aście już opracow·ano i maksymalna więlkość domku - '!5 
tent.atów ~ gopo diladi;~uJących szły właściciel takiego domku bę- przystąpiono do ich rea.Jizacji. Wo- metrów kw. powierzchnJ użytkowej, 
np. spa<lki:_m Koszt 'm~ e zwy. dzi.e chciał zbudować sobiEo sz:Gmbo jewódzkie pracownie „Inwestprojek- maksymalny koszt jednego metra 
kł:ych. ciul.Gezy. mieś.cie n;:szkai;i1~ i doprowadzić wodę (.za pomocą pom tu" sbarają się uwzględnić życzenia kw'-':dratowego - 1,650 z~ (netto) .. 
społdz1e!~go wkosi:tów takie rózn1 py) do mieszkania z własnego uję- i n.a.wyki przyszłych mieszkańców Nie są to już tył.ko luzne su.gest'~. 
S1ę zbytnio od „ domku go Ina- cia studzienne.go. Ale w pierwszym tych domków. Pokrywa s:c to z ~ Sprawy te precyzuJe zarządzenie mi-
łego, „oszcz.ędnego to domek. a Zaw. okresie użytkowania domku będzitl zą refera-tu Biura Politycznego na nistra g-0spodarki komunalnej z 19 
sze - co domek, ·eżeli są gd . grudnia 1964 r. (Monitor Polski, nr 6, 

Z drugiej str~n?', 1 . k~ · Zteś z 1 łutego 1965 r.). . - możltwosc1 .z.w>ię ,zen1a Pro-
~~":~~ budowy mieszkań w ll<l-dcho- , Tanio, ale... nieprymitywnie SPIESZ SIĘ POWOLI! 
dzącei pięciolatce. to chyb~ ~I"Zede , Tera.z wszystko zależy od realiza-
wszystkim w dziale bud~wm~ .at na , cj<i DotychcZJasowe obserwacje wska 

popiera ostatmo równ;iez n typ ne projekty nadają się do powiela-

mę.Slkim chórze S'tW:i,grOISZS.: 
Fatbu-la filmu - jego boha
terem j esit 00.łopiec--solista 
chór11.1., bodeśnie przeżywaj~ 
malżeńs!k.i konflrik;t rodziców 
- jest :pretekstem do 'lllkaza• 
nia w całej okaizałości aly:n
nego w 'k.ra:ju i świecie i>o
'llnaiislti.ego zesipolu, 

Nowe pozycje bier'Źe tiaki.e 
na warSl2lta.t Zespól ,,Sy.rena". 
Będą ro: - „Lekarsit'WQ na mi
łość" w reżyserii Jana Bato
rego - komedia obyczajO<WO
sensacyj<na, oparta na po-d.sta 
wie ksią7Jl9. JOO!IlJl1y Chmielew 
skiej „KErn", Qraz „Potem na 
&tą.pd cisza" w reeylS<eril Ja
nusza · Morgensterna. Akcja 
tego dramat.u rozegira się na 
ziemiach polsklich w końco.. 
wym okresie woj;ny, a jego 
bohaterem będzie ofice!:' 
I Armii WP - uczootniik bitwy 
pod Leni.no. 

Dwa wymienione filmy ;.SY 
reny" powstaną w łódz:kie1 
WFF, n<:tomic.st we W'l:ocław 
skiej Wytwórni Filmów Fa
bularnych reżyser Sylwester 
Chęoillsik:i rozpocznie realiza
cję „Ka tastrofy" - filmu 9 
tematyce wspólczies<1H'lj, trak
tującego o konif'likcie moral
nym. Bohaterem „Kata&brofy~ 
jes.t iiilŻY111ier, ·proje!ctan.t wia..,. 
d<u.ktu, ornekt ulega zniszcze
niu., giną ludzie... Będr.ie to 
więc 1iifln<1Wa próba wyzmacze 
ni<i graJnicy między winą, a 
poczuciem odpowiedzialności. 

Również we w.roclawskiej 
WFF reżyseir Leon Jea.nnot 
rozipommi e niebawem k.l"ęc:ić 
:zidjęcia do wspólCZ'e51llego, pa 
noramiczmego filmu pt. „Bu
merang". Będzie to opowieść 
o miłości dM>jga młodych lu
d-z.i - Polki i Niemca, któ
rzy nie mając własinych do
świadczeń 2lWiąu:nych z II woj 
ną światową, ohcą być ze 
siobą S!ZCzęślirwi, lecz j111k bu
meran.g wraca do nich pn:e-
sz.łość. :~> terenach nie ~brojon:rc. · 1 t:ns Wo · e·1ały domek" na trzezwo zują wprawdzie na to. że Opra~wa-

;:~:j~ó::w~ar~~rza~~~dy~: ~f; '' - !:;o!~e isk::ira0so!1ea p~wi~f:ni:u~;i 
tych którzy podeimą bu:1;owę_ Wi:s- wych projektów - wart.o wziąć je Festiwal 
nego' domku. Spółdzj.elczosc .miesz t- najuważniej pod lupę. Budownictw'<> ł, h 
niowa zamie~ wybudowec. w .a- :,nusiał znieść szereg niewygód. Dla- III Plenum KC PZPR z 17 IllXlrca niskie na terenach nie uzbrojonych zespo QW muzycznyc 
tach 1966--1970 około 150 ty~. 1~~b~'.~: d~r;oł przynajmniej przestro.nruejsz<i br.: „Celem uwzględnjenia przyzwy- potrzebuje również dobrego wyk<_>-
szkalnych na terenach n:e . J e d-:.t _ka budowlana umożliwi mu bar C7.ajeń i po'Ytulątó'f części ludnośc; na wcy. Dobrego . - to . znaczy me Łodzi i wor·ewo· dztwa 
nych, ale iiczbę . tę_ .m~zna lkJes:zcz, ses~l swobodne ro•Z1Pl<anowanie po- :rnigrują·oe.j do miast, należy w ra- ślamaza,rnego, znaJącego ~1ę na n:eczy 
znacznie zwiększyc, Jezeh ty 

0 
znaJ ter~1 (w zależności od warunków mach budownictw~ spółdzielcvego i umiejącego sobi~ . ra~z1ć z naJróz- 1& bm. 

0 
godz. 

16 
w Par-

dą siię chęt.·11. . . W nu, N<lzaju gleby itp.). opracować w mniejszych miaslie·ch i niej,szylllli trudnosc1ami. A wyko- ku Helenowskim w Ł<ldzi od 
Chodzi tylko 

0 
dwie sprawy: ~ kó Przyszfości o:lliedla takich dom- na nie urz;broj,onych terenach obrzeż- nawcy takiego na r<ezie nie wid.ać. będ'Zie się Festiwal zespo• 

by był to domek napr<::wde t~m 1 
w ~bcną oczyw1sc1e ska.nalizo- nych większych miast ni.skie budow- Konieczne jest więc powołanie, łów Instrumentalno-Wokal· 

aby to, co tanie. i::ie oka·zało ~1ę w Waru!. a razie jednak myśli się nictwo jednorodzinne na dogodnych lub wyspecja.li<zowan~e _do te~o celu nych, w którym udztał wez użytkowaniu pryn_utywne: Sp6irzmy U'!~ ~a stw<l;ze.niu najlepszych ku warunkach kredytowych". odpowiednich P1:ze~s1ęb1.orstw. .P.rzy mą orkiestry r11uywkowe, wię:: na przysłow1ow)' .brały domek wiednim runko~. A .więc o odpo- Wa.runki kre<lytowe są rzec:zywus· oczywistym załozem~ .. ze ~ła.śc1c1e;~ zespoły wokalne z sekcjll 
z zacJ·ekawieniem. ale rue przez zbyt Byc' m""' rozpl„nowaniu zabudowy. ci'e dogc'"'ne. Na rerenie Polsk1· cen- domków będą m.cgh 1 chcieli . częsc 

~~e '-' l rytmiczna,. soliści z Ł<ldzi i różowe okufary razu ro • Uda się gdzie~iegdzie cd tra·lnej spłaceć s-ię będzie kredyt w prac wykonywac w asnoręcznie. Z w-0j-ewódzlwa.. 
· odel" zsącz.k?wywać njeczysbości. ciągu 40 lat, a na Ziemiach Zach-Od- góry już wj<0domo, że będą sem1 Festiwal ten organiZGwany 

„INWESTPROJEKT" PROPONUJE... „M . pr~ew1duje takie rozwiąre- nich i w woj. olsztyńskim - w cią- .wykańczać" swoje . drllnki. jest w ra-maeh obchodów 
Inwestprojekt" biuro .projek· nie. J'~c rownleż wstawienie ur7..ą- gu 45 lat. Chcąc uzyskać kre<lyt, '· To, c<> tanie, nie pcwinno być 20-lecia PRL przez Wydz:. 1 ~e Cent<ra1nego Zwiąrzikiu. S;półd:zi~l: ~eń , :z zamkniętym pojemni- wys!iarczy wykaz<:ć się posia<k;niem jedn.aik w iadnym Wypa<lku prymi- Kullury WRN, WKZZ, czo.ści Mieszl~niow-ej opraoowalo JUZ Juem .• Mo:rna by ie późruiei kompo- wkładu włas.n.ego w wysokości sta- tyw:ne. Trzeba zrobić wszystko, aby Zjedn. ~Is-kich zespołów 

„model" takiego domku. Górna gra- stowac, albo wyw~z.ić przy użyciu nowiąoej 20--25 proc. kosztów bu- w „białych domkach" dobrze się lu- Spiewaczych l In;lrumenłal-
nica powierz.chni działki budowlanej spr~ę~u . ZOM. Prz.ewidziaino dowy domku. Kredyty będą jednak dziom mieszkało. nych, Woj, Tuw. Upows~ 
wynieść ma 7-00 m kw., czyli więcej., fakZe budowę ceti.1tr.a.Inych, osie- wpłacaine nie „do ręki", a na konta ANDRZEJ TOKARCZYK Kultury oraz Łódzkie Tow. 
"'~~.:8~_.,.....!lls,~~..-.~~~,~~..!'la~~~.D:r .!"~~J!lllN.~8S:8ai!łi!ł':f!ł:llll2'J'1'1 • ••• • •IS1'W't.....,.,~""'°~'""~ ~ Muz~"czre. 
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„Dziennik Łódzki" 

i Muzeum .Sztuki 

Z muzyką 
i malarstwem 
przez wieki ... 
Piękną już tradycją stały się 

doroC7-ne imprezy kulturalne, u· 
rządune przez Muzeum Sztuki 
w Łodzi i „Dżiennik Łódzki" w 
Dniach Oświaty, Książki I Pra• 
sy. W tym roku, dzięki wspól
pracy łódzkiego Oddziału Stowa 
rzyszenia Polskich Artystów Mu 
zyków i Łódzkiego Towarzystwa 
Muzycznego, impreza ta będzie 
wyjątkowo atrakcyjna. 

W ramach cyklu pod wspól-
nym tytułem „Z muzyką i ma
larstwem przez wieki" odb<:dą 
się w salach Muzem Sztuki trzy 
koncerty, w których wystąpią -
orkiestra kamcraln" „Pro Musi· 
ca'', Łódzki Kwartet Smyczko· 
wy i Trio Stroikowe Opery 
Łódzkiej, Muzyczno-malarski pro 
gram tych koncertów obejmie· 
1) wioską muzykę barokową, 
2) kwartety Mozarta, Beethovena 
i Moniuszki, 3) impres,jonizm 
francusld. Koncerty bc:da poprze 
d7'ane krótkimi prelekcjami M. 
Pietkiewicza. Wśród tych słucha• 
czy, którzy zaopatrza się w ku· 
J>0ny. umieszczone przez „Dzien· 
nik Łódz;kl" losowane będą pre· 
mie. Organiutorzy pragną. aby 
te pierwsze koncerty muzyki ka 
meralnej stały się odtąd staln 
tr,dycją muzykowania w salach 
M11zeum Sztuki. 

PierWS7Y koncert odbędzie się 
w najbli7szy wt<>rek. W tvm 
dnin umieścimy też kupon pre
miowy (M) ----
Zmiany 
oo Hall Sporto(J)eJ 

W mvią:l'Jku ze złą akustY'ką 
w Hali Sporto"""j, słabą Olły
s:a11nością, szczególnie z da1le
klch miejsc i zlyml warunk2.mi 
oświetleniowym.i Miejskie Biu
ro Projektów w Lodz.i otr-zy- \ 
mało zlecenie na apracowan:e 
pro.jc>któw z.mian i oświetlenia 
I Wa.Tunków akustycznych hali. 
W tej chwili .projeManci opra
cowują prace o otrnrakterze 
studialnym. (al) 

Od "' . ,,wzoru 1 oowodzi, chroń nas •.• 

Przedszkola 
W parku przy Placu Niepodległości stoi ładny pałacyk, na

leżą<ly do Lódzlrlch Zakładów Przemysłu Wełnfa.nego. Mlesz
mą się w nim ~łobek I pncdszkole, obsługujące dzieci pra
oownJków fabryki ora.z okollellnych mJeS'llkłlńców. Oble te i.n• 
stytucje użytew..ności publiC7;11 ej są nieczynne od blisko 
2 ła.t, ścisłe od 1. IX. 1963 roku. 

Z tą wl.eśn.ie da.tą do pa• 
łacyku wktoczyta Spółdziel
nia „Wzór". która podjęła si~ 
przeprowadzić remont WI!' 
'W'Zorowyrn tenninle czterech 
miesięcy. Po upływie miesif)
cy szesnastu spółdzielcy Zfl· 
meldowali o wykonaniu z:i
dania. Aliści sporo spartaczy· 
li i dyrekcja LZPW nie chcia 
la dokonać odbioru robót. TP. 
kołomyjki z odbiorem trwajłl 
d1:> dziś i wcale nie widać, 
żeby -miały się ku końcowi. 
„ Wg;ór" uważa, iż po licznyr.h 
.poprawkach budynek już na
daje się do użytku. zaś drob
llle U<Sterki można usunąć „P<r 

Inicjatywa 
godna 

pochwały 
Młodzież Aka· 

demii Medycznej 
szkolona w Stu-
dium Wojsko• 
wym pt>tijęła 
godne pochwały 
robowiązanie. 

tern''. żnana to taiktY'ka. Dy
relroja LZPW nie d<ije sili:: 
podejśc, tym bardziej. żP. 
przeciekający dac:h. s.paczmiP. 
drzwi, brzik cieplej ~")dy, 
ftip. SIZ<lZegóły trudino ok;reśli~ 
mianem .. dirobnych" U$tetl";lt, 

W momencie. kiedy ~rzerl
szkole i żlobek zamykano. 
wszys.tld.e dzieci. rostaJy ro„
Iokowane w innych JYlaców
kach. Nie było to dla tnatPk 
zbyt wygodne. ale cóż tnialv 
robić. Przez dwa I.eta jednak 
:zxlażylo ju± podrosnać nowP 
po!tol.enie przedszlwlaików. Ich 
mat.ki zgłasz<ją się do pala

cyikiu, bo wlaśnle tol'J!XlezĄł sle 

Dla uczczenia Swięta 1 Ma- ____________ ...., 

ja i wyborów do Sejmu PRL ł 
postan1>wlla przepracować je• 
den d„ień nad upor~ądkowa· 
niem jednej z dzielnic mia ... 
sta, Od ł maja codv..iennie 
około 100 studentek i stu· 
dentów lM)rządkuje teren wy 
znaczony przez Dzielnicową 
Radę Narodową. Czy]l mło· 
d'tieźy studenckiej z AM u· 
sługuje na naśladowniei:wo. 

Plqtkowa pauzo 
w salach ślubów 

Spotkanie działaczy 

MaJ jeet miesiącem ukocha· 
nych, ale nadkO miodowym 
miesiącem dla. młodożeńców. 
Me.jowe śluby nie cieszą si~ 
7-bytnim powodzeniem. Ze świP 
cą w ręku można szuk.ać w 
Łod,;i P.a.ty, która chc1alaby 
'W7:ląć slub w maju, w ~odat-1 
ku w piątek, Pią.tkl w1docz
nie uwata·ne aą za .,re~alne~', 
bo a.matorów na zawrnran1p 
zw!ązków rnałżeńskicł~ w tym 
dnm nie ma. Wc:zo.raJ, w pią
tek, 14 maja - wszystl<ie !lal!' 
ślubów w Łod:r;i pauzowały, 

rucnu atelstvczne20 I fl10lnomvś11c1e1sk1e20 
W marcu br. na ITI woje• 

wódzkiej kcnferencji SAiW 

Iła spolknnle 
htibliolakorzom 

z Inicjatywy zo Stowarzy· 
nenia Billłiotekarzy Polskicb 
w lokalu Biblioteki im. L. Wa· 
ryńskiego (Gdańska 102) zorga• 
nizowana została wystawa wy· 
dawnictw SBP. Druki te obej· 
mują za.gadnicnia związane z 
organizacją 1 prowadzeniem bi· 
bllotck wszelkiego typu. Zain· 
teresowani mogą wydawnictwa 
te na miejscu nabywać. (X) 

W łódzl1ich teatrach 

„Życie Galileusza" 
I „Kaligula11 

Łódzkie teatry dramatycz
ne wys.ąplą w tych dniach 
z dwoma nowościami. 

Teatr Nowy d<J,ie dziii, w 
sobotę, premierę głośnej szlu 
ki Bertoila Brechta ,,Z,'Cie 
Galileusza". Na kanwie ży
cia wie>kiego włosk.ego astro 
nc.ma bardzo intere3ująC'O 

rozwija tu autor Lll:Wsze ak-I 
•tualny problem wyboru i 
odpowiedzialności: w tym 
wypadku odpowiedzialność 
uczonego Zia to co robi. 
Sztukę wyreżyserował Ta

deus1 Mi110. Muzyka Hensa 
Eislera, scencgrafi.G Henry 
Poulain'a. W roli Galileusza 
- Ja.muz Kłosiński. 

W niedzielę Teatr im. Ja· 
re.cza zapl"€·zen tuj•e sztuk<; 
głośnego pisErzia francuskie
go (iaurea.ta Nagrody N-0bla) 
Albert.a Camusa pt. „Kallgu 
la". Łodzianie znają Cernu
sa raczei jEko po~·:eściopisa
rz.a., autora ,,Dżumy 11 i 
„Upadku" - cbecn,:e po raz 
pierwszy zobaczymy rua sce
nie łódzkiej jego ;.ztukę tea
tralr:ą. 

W roli „KaliguH" wystąpl 
Krriysztcf Chamieo. Sztukę 
wyrcżyserowzł Józef Gruda, 
oprawa scenograficzna Wł. 
Da.szewskiego. (1\:1) 

W czwarta rocznice śmier~ 

Zamiast kwiatów 
na Dom im. prof. Szustrowej 

Dyrekcja i praco."'.nic)'. 
Przychodni Przeci wgruzlJczeJ 
dla m. Łodzi (Moniuszki 7/9) z 
okazji czwartej rocznicy śmier 
cl prof. dr Jadwigi Szustro
'\vej, zamjast kwiatów, przekn· 
zali sumę zł 400 na budowę do· 
mu jej imienia. (x) 

w Ł')dzi za.postulowano m. in. 
rozpcczęcie dlziałalności ba
clzwczej nad historią ruchu 
stowarzysz.enia· na terenie 
województwa łódz.kieiro w 
latach 1918-1939. Jest fo 
pierwsza te.go I'(ldzaju ini
cja.tywa w skali kraju. 

WczQraj w lolt1;,lu zarzą

du odbyło się spotkanie 
członków stowarzyszenia z 
działaczam~ ruchu ateistycz. 
nego i w;obnomy.;licielskiego 
z okresu miQdzyw-0jennego, 
na którym przedstawiono ze I 
branym program dals;r.ej 
wspołpr,;cy i dzialania oraz 
U!oŻ€nia podjętei inicjaty-
wy, w:ad-0mo bowiem, ;,e 
.ruch wolnomyś\icietl:siki wo-
jewódz:twa łód:zlkiego posia
da bogate tradycje z okrem 
miqdzywojennego, nie 'dość 
jednak znane z powodu bra 
ku materi<łów, dokumentów 
i o·pracowań. 

Podobne do wczorajszego 
!potkania bedą sie odbywały 
w przyszłości. 2 ra'Zy do ro
ku , podcza.s nich byli dzia
Łocze będą m<Jgli dzielić się 
swoimi wspomnieniami, Wie 
lu z nich je;;.t w posi·ad.allliu 
cennych dokume11tów czy 
też wydawnictw ksit1żko
wych, 

Na wczorajszym spotka·niu 
powołano również specjalną 
5-oscbową komisję d/3 hi
storii ruchu ko:>rdynują:ą 
praoe badawcze. 

(iw) 

l s11du 

(K) 

Znów sukces 
łódzkiego plastyka 

Na ogólru:>polsk·i konk·urs !!•ra
ficz,ny na temat :w-lecia zwy
cię-stwa nade.s-tlo 3~0 prac, z 
których najlepsze el<Spo1wwaine 
są obe<!n·ie w wall'szaw.s•ktm Do
mu Chl<:>pa. 

Pirrzyjemm:ie jest na1m stwier
dzić że znaJkomi•ty sukces w 
kon1kursie tym odniósł lódZiki 
j!rafik Leszek Rózga, otrzymu
jąc I nagrodę, ufundo.wa0ną 
przez mi1'tistira kuliłiUll'Y i sZlbu
k.i. 

Na tym samy.ro .konk;~rsie 
wyróżnienie zdobyła inna iesz
cze artysbka łódzka ltry. 
styna Libe-rska. 

Gl'attl!Ujeimy! 
M. 

Konkursowa wystawa 
prac plastyków-amatorów 

z 2.300 dlzfo?, nade9ła1hych 
na V Koniial!rs Prac Plas.ty
kóW Amatorów w zal<tesie ma 
laitSbwa, wa·filki l rzetl:>y. ju.rv 
wybrało· 362 nejlepsze. Wcho
dŻą one obecnie w skład wy
stawy, kitóra - zgod·nie z zA
łoł,eniem konkur-S>u - efospo
nowa1na będzie w Ló<lzkim 
Domu KuJ.tuTy. 

Uroczyste otwarcie te.i wv
stawy od!będzie się w nie
dzielę, 16 bm. o EOOZ. 11. 

(Al 

Kara śmierci 
dla dwukrotnego mordercy 

Wcz•oraj Sąd Wojewód7.ki 
dlia m. Łodzi ogłosił wyrok 
w prooesie 63-lelnieg-0 Sla· 
nisława Saw-0nłewicza (Obr. 
SLalingradu 3) oskarżonego o 
dwukrCJtne doko11a1lie zbrod· 
ni zabójstwa. oraz usiłowa
nie 7J3bó,js!wa. na o~bech 
pra.eGwników ZPB lm. Si. 
llar11atna. 

W drugim dniu procesu 
toc~ącego się w trybie do· 
raźnym sąd W)•słuchał zeznań 
światlków, op.inii biegłych i 
przemówieti stron. W ostat
nim słowie oskarżony pro
sił o łagodny wymiar kary 
ponieważ.„ ma. na utnyma• 
niu 2ionę, Próbował takłe su 
gerowaó, ie cierpi na dole· 

gDiwości układu 
go, 

nerwowe-

w.i.rto pnypomnle61 ze Sa 
wc·nlewicz był brzez 6 ty• 
l'Odnl p-0d -Obserwacji\ psy• 
chiattów, kló"y nie st\Vier· 
dzili u niego iadhych ai110-
tna.Iill. 
Sąd uznając w pełni wlnę 

Mk~rzonego skaPiał go dwu
krotnie na karę śmierci oraz 
na ka.rę doi:}'WolDiegc wię· 
:tlenia. Łączny wymiał' kary 

kara śmierci. Ponieważ 
proces toozył się w trybie 
d.()oraźn~•m - wyrok jest osta
tellzr.y, prawomocny i nie 
podle&a zaskadenlu. · 

lJp) 
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ok.Tes zapisów, ałe kierowniC? k-a przedszkola, urzędująca w 
Terno.rurowym rozigardia&ZJU, 
może im tylko podać szereg 
adresiów w okolicy. Jed:n<tk 
in.ne przedszkola również od
gyleją kobiety z k!witi1:iem. bo 
<lość mają dtieci ze swoich 
l'ejonów. 

ZGODNJE z ZAPOWIEDZIĄ PREZENTUJEMY NASZYM 
.n;:lltJczYTELNlKOM DALSZE SYLWETKI KANDYDATOW. NA 
'll11••illlll RADNYCH Do RN M. ŁODZI: 

Tnsoel1:torow1 Oświaty DRN 
Gótna ponoć nic r\ie wia'('lo
mo o tych peregrynacjach ma 
t~k. Sp<rawa przewlekająoeiro 
się remontu Inspel~toratu nin 
interesuje, bo to nie „kh'' 
obiekt. tyilko „zakladowv". 
Dość mieli w SiWOim czas!n
kłopotów z rozlokowa111Prn 
dzieci po rozpoozęciu remon
tu, by się jeszcze teraz tym 
zajmować. 

J<ik wynika z naszej relacji, 
wszy&tkie zainteresowane iu
stytucie zrobiły wszys1bko. <:<> 
w ich mocy. a efekt w zcs~·
dziP równa się.„ ze1'u. Pęcz,ni<' 
je tylko teczka z dokumen!>1-
mi s1prnwy w dyrekcji I~ZPW. 
„Już nie mamy sity z tym 
„WzoTem" rozmawiać - po„ 
wiada prze::l<itawiciel dyrek
cji. Zat:rzyma.lismv im 
cz;wa,rtą część zcplaty, ale l<'h 
i to nie vvzrusza". 

WyS1luchując sLton <JbU, d<>
szedlem do wniosku, że przed 
miotowy spór dwóch instyh.1-
c.li ws:z.edl już obecnie w fa. 
Zf) ooCl'bis\ych niej:>orozumil"ń 
ich przed\>ta.wicleli. Dominu.1& 
urażone ambicje, jeśli „sl'to
l!IY" w tei chwili ro2ltna.w1a.ja 
ze sobą. to za pośrednictwem 
komis.il airbitrażowej luo 
Związikiu Spók!·zie\1ni Pracy. 
W tej sytuacji .s1pra•wa wydajP. 
się -da.leka od irozsfa'zygnię~. 

A cza-.;iu jest przecież jem.
cze doSttatecznie douilo, by uru 
ahomić żłobek i przed:.9zk'OlP. 
z począ•bkiem nowego roku 
sz;kolnego. Usteir.ki, o ile nie 
p02iwzfają dokonać UJI'ZędO'W<"
go odbi<JlrlU bUtdynku. o tyle 
nie p·rzes:z:kadz<i\ią w rot.po
częciu zapisów na nowy rok. 
Jeśli w tei. chwili zaipi®ów 
zacząć nie moiżna, t.o tylko 
d~ate.go, że niikt doolOMnnie nie 
wie, kiedy wwr<YWy" remont 
dobiegnie "do szx:zę&liwego 
końca. 

Rol:J9ty rostalo niewiele, 
może na 2 JUJb 3 dtni dła kil
ku faahowiców. Spxawa jest 
dedniaik taik zaog.niona. że już 
niilrnmu nie przychodzi na 
myśl. to naj<prOSJts.ze rozwią
z.anie! 

J. BRYSZ 

Zofia Zagórska 

mieście. 
pracuje 
kadencje, 
OSwiaty. 

Zofia Zagórs•ka 
jest nauczyciel• 
ką i od lvieltl 
lat kierowniczką 
szkoły - ostat· 
nio 154. Pracę 
pedagoga łączy 
ściśle z działał• 
nośclą spoleczn<1. 
Jest długoletnią 
działaczką w ra 
dach naw do· 
wycll. Od t. 
1947 prze:t kilka 
kadencji Wspól
praco\vała z Ko
misją Oihviaty 
DRN Łódź śród 

W Rad·iie Miejskiej 
przez trzy ostatnie 

zawsze w Komisji 

Zofia Zagórska jest jedno· 
c~eśnie aktywistką J.igi Ko• 
biet, członkiem Prezydium ZŁ 
LI{. Posiada szereg odzna
czetl, m. in.: Srehl'ny i Zlo• 
ty Krzy2 zaslngi, Odznakę 
Za.sluzon~e:o Na uc?:yclela i dzia 
łacza TPD. Zofii Zag(1rskiej, 
fako pedogogowi Jeży na ser· 
cu w tro!!cc o ·wvcJ1ow~n1e mło 
d7.i~ży, spr:n\1a pOwiąz<lnla v;~„ 
sitków sz,kóły i domów rodzi· 
ci eis-kich, 

Z!mmunt 
Krzywański 

w Jatach 1952·56 
był posłem do 
Sejmu PRL Z 
terenu woj. łódz 
kiego. Dwie o
statnie kadencje 
pracował spolecz 
nie jako radny 
RN m. Łodzi. W 
ubiegłej kaden· 
c.ii pelnH funk· 
cję przewodni
czącego komisji 
spraw Jo kalo· 
wycli i był jed 
nocześnie czlon-
1<iem komis.ii 
przydziałtt tniesz 

kań. Ta Ołltatnia ko.misja by• 
ła w Radzie Narodowej na.jbar 
dziej al<tywną jako, ~e zbiP.
rala się co tyd:r;ień. 

Zygmunt Krzywański od kil· 
, ku lat je..,t przewodniczącym. 

Wojewódzkie.i Komisji Związ· 
ków Zawodowych. Po&iada wie 
le odznaczeń, m. in. S7-tandar 
Pracy I klasy, Krzyż Koman· 
dorski Orderu Odrodzenia Pol 
ski. Kawalerski Krzyż Orde• 
ru Odrod.zenia Polski, Medal 
X-lecia, Brązl>WY Krzyż Za.siu• 

Uwaga, miłośnicy ksiqżkil 

Jutro spotykamy slq · 
w Parku Sienkiewicza 

23 bm. w Parku Ludowym 
Licząc, że pogoda dopis7.e 

- lódziki Dom K'siąiżiki ponow 
nie orgainiziuje w na.jbliższą 
niedlzielę. 16 maja w Parku 
Sienikiewioza - wielki kie1·
masg lraiąż;k:i, Poza momi•WOŚ• 
cią zaop·a.trzenia się w no
wości z wszelkich dlz:led.zin -
miłośnicy ksią?Jki będą mieli 
okazję uzyskać dedY'kac.ie po
pula1rnych lódz:kioh pisarzy 
m. in. St. Czernika, A. Ka
sprowicm, Wł. Rymkiewicza-. 

Łódzki stachogra~ 
zdał egzamin 

W Łódzkie.! Fabryce Ze
garów wyprodukowano na 
zasactz.ie probotypu 10 sztuk 
Sll:a<:hografów. Są to urzą
dzenie: służące do reje:>tr·o
wan1a pra:cy poj.azdów me
chanicznych. Rejestrują one 
w ciągu całego czasu szyb
kość z jaką pormza się po. 
ja.21d, względnie jego posto
ję, zużycie benzyny itp, Urzą 
dzemje jest Wlk skonstruc
wanc> że żaden z kierow
ców nie jest w st.anie odtwo 
rzy{! m pi su. 

Pierwsize stachografy pod
daino próbie oka·zuje stlę, 
IŻe 2lda.ły one egzam'i1n. Za
instal•owanie tych urządi~ii 
będzie miało duże znaczenie 
ek:0nomicz>11e prz:ynjesle 
naszej komunikacji ok. rnl
lia•rda zt oszczędiności. Do tej , 
pory w st.achogrnfy zaopa
trzone są wyłącznif' woży 
PKS -Obsługujące trasy zagra 
ni(!zne. iprcwaodziliśmy je 
bowiem z zagranicy. 

W 1967 r. Łódzka Fabryka 
Ze~rów przystąpi już do 
produkcji ciągłej tych urzą-
dzeń. (Ka.s.) 

R. L&body, T. Chróścielew
skiego ora.'ll L. Gomollcklego, 
Kiermasz tt'wać będzie od 
.godz. 1 o .30 dlo 18. 

* * • 
Tvwa:ją rówinież przygotowa· 

nia do tiradycyjnego już C2~<>
dzie1n.neg·o kierrnasZJU ks1ązkt 
dila d:zieci w Pa.rk11.l Ludowym 
ina Zdrowiu (23 bm.) O<r.E(~ni
zowanego przez przed~1ęb1or
stwo „Ruch", Prez. RN m. 
Lodzi i redakcję „Głosu R-0-
bobniczego". Na .tvi:n. kierma~ 
szu najmłodsi mtlosnicy ks1ąz 
ki &potkają się z au•torami i 
ilustrntora.mi książek: T. Wil
bi1k, E. Salamon, M. 'I'erlikow 
ski\, M. Us-z,a.ckl\, H. Lochoc
kl\, J. st.a.nnym, M. Pokora. 
Ą. Boratyt\sklm, J. WilkOOlif'm 
i R. PisaJl'Sklim. 

.lak już in!o:timoiwaliśmy im
ip<reiza ta U1rozmaicona zoSIUłhlP 
bogatym pTograrnem artystyc.1. 
l!lym. Wy;ilą1plą: Tea1t:r „Arl~ 
lk.i:n". s~ko1ne zespoły arty• 
styczne. pioseniknTze, zes.polv 
muzycz:ne i ~neczne ora,z ze
eoó·! Łódzkiego Palacu Mlo.. 
dzieży. W ooęści końcowe1 
jmprezy od'hędą się fLnaly koen 
'kuirs6w. (Przy oka•zji przyp<>
m.tna1tny. ze 17 ma,ja uiplywa 
tertnin n'ad1sy-łainia prac na kon 
lmrs ryW.nlmiwy pod hasl>?m· 
Najciekawsza .przygoda ulubi<> 
n.ego bohatera ze 2na1neJ mi 
k.;>ią·Żilti). Całością p:ro.~ram11 
k1f!Iiuije· popl\l'la1rina Clo<ifa Jo
la - alkrtorka scen wa~szaw
sikich folant.a Gall. 

(.X) 

PRACOWNICA SKLEPU: Pro 
simy o p<Jdanie nazwiska i 
a<kesu. Chcemy przeka.zać Pa1ni 
!Xl!Pt>Wiiedź zar~u PSS. (b) 

gi i Odznakę HO'llorową m, 
Łodzi, Widzi on wiele ptoble· 
ntóW dla ptzyszłej Rady Naro
dowej. Przede WHyRtklm trze
ba kontynuować dalej ścisłą 
współpracę pomiędzy związka• 
mi zawodowymi a radami na• 
rodowymi, która w ubiegłej 
kadencji układała się bard"'° 
dobrze. 

- Przyszła Rada Narodowa 
- m6wi Z. Krzywański - win 
na szczeg61nie wiele uwagi po· 
święcić zatrudnieniu kobiet. 

(jkr) 

Edward Notecki 
Jest z zawodu 

inżynietem Wł6-
kiennikiein. Zna 
ny działacz spo· 
łeczny. Praco
wał w Wydz. 
Ekonomicznym 
KŁ PZPR. BYI 
sekretarzem KD 
PZPR - Sród· 
mieście, a obec• 
nie od roku je•t 
sekretarzem eko 

nomicznym 
WKZZ. lntere
su.ią go S2'.CZe· 
gólnie zagadr\le· 
nia samorz11d6W 
robotniczych, 

wynalazczości pra 
cowniozej, Współzawodnictwa 
oraz warunki pracy w zakła· 
dach. 

Posiada Krzyż Knwalenki 
Orderu Odrotlzenia Polski, Me· 
dal X-lecia i Od„nakę Tysiąc
lecia Państ\'ła Polskiego, 
Uważa, że przyszła Rada Na· 

roclowa winna między innymi 
zająć się stosunkami pomiędzy. 
urzędnikami a interesantami. 
Daleko lepie.i bowiem slutyły 
bY S""oleczeństwu nasze placó'Y 
ki m\vteczności publicznej, gdy 
by interesantów traktowano 
bardziej życzliwie. (jkr) 

Edward Marian 
Wróblewski 

Ponad 800 s;pr a w 
rocznie przecho• 
dzi przez jego 
ręce w Biurze 
zespołu Posel
skiego, gdzij' Peł 
ni runltcJ<: za• 
~tępcy kierown~· 
}<a tego biura. 
Ma więc najlen· 
&ze rozeznanie 
bolączek ludz· 
kich i 7-głasza• 
nycll przez WY• 
b orców postula· 
tów. 

Byly powsta• 
niec śląski I U• 

czestnlk ruchu opo·ru. Posiada 
13 odznaczeń państwowych, a. 
wśTód nich m. in.: Krzyż Kl!-• 
walerski Orderu Odrodzeroa 
Polski, Zloty, srebrnr i ·erą~ 
rowy n:rzyż zasługi. Sląski 
Krzyż Wale-0znoiiel, Krzyż Wa• 
lec,,,nych oraz Odzna•kę Honoro. 
wą m. Łodzi. 

Od 1945 roku Jest radnYnt, 
nail>ierw w dw6ch kadcncJach 
witN, później W Powiatowej 
Radzie Narodowej I RN !IJ\, 
Łodzi. Ostatnio l)ełnił funkcję 
9 ekretarza komisji budowni• 
ctwa RN m. Łodzi. Zajmuje 
się także sprawami młodzldY. 
Bierze czynny udział w pra~y _ 
Rady do spraw Wychowama 
Dzieci i Młodzieży, (jkr) 

- Ja'k, mi jeszcze ra.z lctc~ 
zwróci uwagę, :te trzyma.m 
ks.iqżikę dio g&ry nol{lMnt, to 
chyb.a nie wy~rzyma.m. Nie 
mo•rN ~ozumieć ~w. ~e 
to w1szysitko je.cl.no ja1k si4 
trzyma„ k.ied.11 się nie umi.e 
CZ1/'tat'/ 

~I 

1! 
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Praskie rozmówki 
( Koresoondenc/a wiosna) 

Na k iJ.ka minut przed ostrym 
startem w Pradze wasz kore
spondent przeprowadził krótoką 

rozmow<: z reprezen1ta.ntami 
Polski na XVIII Wyści.g Po-

ubiegło.roczną formą nie mógł
by teraz wygrać. 

- Kto, zdaniem pacna, wy
gra dr·użynowo i mdywiduał

' I!Jie w tym roku? 

ffJJl.XYll/Wy!KiljP~ 
Zieliński kołarzenl dnia 

Uwagi trenerów 
Trener Acou (Belgia) Nie 

spodziewałem się, że Polaik po
jedzie taik dobrze. Wasz zespół 
je-st - mi1mo wszystko - groź
ny. Dotychc=s wszyscy go nie 
dcceniali. 

'.lrener Szeleszniew (ZSRR) -
Dla nas sytua.cja nie jest najlep 
sza. Trudn.o będzie walczyć bea: 

koj u. • • • 
Wszys.cy są w dobrych hu

morach. Uśmiechają się do 
.stojących szpalerów ludzi, kotó
rzy przyszli ich pożegnać. 

Kud·ra "hwilę się zastanawia, 
a potem Z>godnie z całą dru
żyną oświad"za: Polslia na czwartym m1e1scu 

Piet.rO<Wa w decyd'ująaynn sta
dium. Ponieśliśmy niepowetowa
ną stratę. 

Tre,ne.r Manhardt (CSRS) - Za 
tmp0111.ował mi Zie•liński, uzysku
j ac tak świetny czas. M.oi chłop 
cy po;jechalJ sła•biej niż pr'Zy
puszcza tem. .Jedyn.ie Kegel trochę jeszcze 

narzeka na obrażenia, których 
doZ!!lal na pierwszym etapie. 

- Najtrudniej ml jechać kie
dy pada drezcz. Nie wiem, czy 
uda mi się utrzymać dotych
czasową loka.tę. 

- A jak pan ocenia poziom 
teg<>roczneifo wyścigu - zwra
cam s.ię do .Jaina Kudry? 

Poziom je.st bardzo wyso-
ki, Smolik ze swoją wle1ką 

-n . --- . 
11 · ze ~ZY 

SOBOTA, 15 MAJA BR. 

LEKKOATLETYliA. Mistrzo-
stWa o·kręgu -łódzkiego i WKZZ 
na stad.i.onie AZS przy ul. Lu
mumby, godz. 16. 

SZERMIERKA. Mistrzostwa o
okręgu klasy II god'Z . 17 fla<ret 
kobiet i szabla, ul. Gdańska 85. 

TENIS STOŁOWY. Wlókniat"Z -
Burza (Wrocław) I liga goda:. Hl, 
ul. 8 Marca 22. 

Druży·na ZSRR, "hoć nie 
jest w tak wysok.iej fo'l"mic, 
jak w 100·2 roku, a i·ndywid·ual 
nie najlepsi powi<ini być: 
Swerts, Ritter czy Lebiediew. 

- Na którym miejscu znaj
dzie s.ię nasza reprezentacja? 

- Na drugJm - doda.je Ga
wliczek. 

Po pożegnaniu się z naszymi 
zawodnikami. spotkałem trene
ra drużyny rad21iecl<.iej Szel~z 

ni ewa. 
Powiedział on., że mocno li

czy na d)"użynowy sukces swo
jch pupilów, a niektórzy z je
go zawod·nJków mogą śmiało 
myśleć o sukces·ie indywidual
nym. 

- co„ sądzi pan o polski.ro 
zespole? za<pytalem. 

- .Jest to do.bra, wyrównana 
dt"uży'l'la i powinna zda.być jed 
no z trzech pierwszych miejsc. 
Kud'!"a jedzie z etapu na etap 
le'lJ'ief + niedł·ugo może być 
groźny dla najlepszych, koń
cząc chcę w szystki.m mil.ośni
kom kola.rstwa w Polsce, za 
pośrednJctwem „Dziennika Łód.z 
kiego" przesiać serdecZ>ne po
zdro·Wienia z trasy. 

N·ie tyl:ko Polacy, ale i Czesi 
mają a,petyt na drugie mie•jsce. 
Oby tylko naszym reprezen
ta•ntom powi.odŁo się jak n.aj
letPiej. 

MAREK REGEL 

(Dokończenie ze str. 1) 

cyj111y" Magiera. Ma on czas 
gorszy od FJ:ancuza z;a~edwie 
o 5 sek. 
- Czekamy na fawo1rytów. Am
ipler urzysikuje 47,50, a Duńczyk 

Dziś VII etap 
Dziś k<>lane wyruszą do VII 

etapu . Pardubice - Otrocovice. 
Dystans wynosi 196 km. 

J an Kud•ra: - PTZY'kro mi to 
powiedzieć, ale czuję się Zltl1ę 

C>ZDl!l.y. Md•laly mi nogi i nic wię 
cej nie mogłem zrobić. 

Maria.n Kegel: - Nie jecha
łem jeszcze w próbie szybkości 
na tak długim dystansie - dla 
tego też źle rozłożyłem wysiłek: 
pierwsze 2:5 kro od sta.rtu poje
chałem za wolno„. 

W ziwlą7'ku ze "myleniem tra
sy przez P ·ietrowa l Dumi

trescu tuż przed metą · w P.ra-
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Ra.di o • 
L talawizja. --

SOBOTA, 15 MAJA 
PROGRAM I 

8.00 Wiad. 8.05 MU·Z. ! a~t. 
8.30 Chwila muzyk.i. 8.35 Kon
cert solistów. 8.50 „Rozmowy na 
tematy prawne". 9.00 Aud. „Ucz
my się śpiewać". 9.2'0 Koncert 
pora.n.ny. IO.OO Mówi Tech.n.i.ka. 
10.10 Muzyka opero•wa. 11.00 Aud. 
1,Do nowej szkoły". 11,30 „Na 
swojską nutę". 11.49 Aud. „Ro
dzi-ce a óziecko". 12.05 z kraju 
i ze świa<ta. 12.45 „Wiejskie spot
kania". 13.00 Aud. pt. „Kto -;;wy
cięży". 13.20. Koncert . rozrywko~ 
wy. 14.00 Zagadka lite•racka. 14.20 
uwertura .z muzyki do szituki 
severina „Dwie · chatki". 14.3n 
.,Mój program n.a a:n,ten!i.e". 15.00 
Wi.ad. 15.10 „SportoW<:y wiejscy 
na start". 15.25 Chw!o!a muzyki. 
15.30 z życia Związku Radz. 16.20 
Kwadrans piosenek. 16.35 Pro
gram młodzJeżowy „KolOTO·WY 
T"'U<rofon'' . 17.05 „Pic:;ć mi.n.ut od
powiedzi". 17.10 Chwila muzyki. 
17.15 Zoltaon Kodaly - Suita oil'
ki.estro•wa ,.Hary Janes". 17.40 
~..,Uczło.wieczanie ziemi'' fragm. 
11!.CIO Wiad. 18.05 Kem.cert dnia. 
19.llO Kurs języka francuskiego. 
19.15 .,Wędrówki muzyczne po 
kraju". 20.00 D7'ien,n,ik. 20 .26 
Wiadomości sport<JIWe. 20.35 „Pod 
wieczorek prrzy mikrofon.ie". 2'2.05 
Przegląd prasy literackiej. 2?, .15 
Radiowa Giełda Piosenki. 2„,35 
Gra Ork .Ta"l:ZO'Wa PR. 23.00 Wia 
domości. 23.10 Wiad. spo.rtowe. 
23.13 Ch~'fila muzyki. 23.18 Mu
zyka baletowa. 

PROGRAM II 

8.30 Wiad . 8.35 „Gdzieś w po
wiecie". 8.50 Kwadrans melodii. 
9.05 Koncert do.Ja. 9.50 Pub1icy
s.ty•ka międzyn.a;rodowa. 10.00 Mu 
zyka popularna. 10.4-0 .,Podróż po 
ślubna" - opow. 11.00 Poranny 
koncert. 11.25 Transmisja ze 
startu do VII eta.pu Wyścigu Po 
koju w Pardubicach. 11.30 Utwór 
populaorny. 11.40 Klub Entuzja
stów Nowoczesności. 12.05 Z !<,ra
ju i ze świaita. 12.25 Tańce Lu
dowe. 12.45 Wią:zanka melodii. 
1:1:00 Tra10&misja z trasy VII eta
pu Wyści.gu Pok.o~u. 13.05 Chw',
la muzyki. 13.10 „Kult.ma pilnie 
poszuk]wa•na". 13.30 Transmisja 
z trasy VII etapu Wyścigu Po
koju. 13.35 Chwila muzyki. 13.45 
. w rytmie tańca i piosenki". 
14.00 Transmisja z trasy VII 
e.ta.pu Wyścigu Pokoju. 14.05 D. 
c. ;,w rytmie tańca i piosen
ki". 14.30 Transmisja z trasy 
VII etapu Wyścigu Pokoju. 1'4.35 
„z notami.ka repoirtera". 14.45 
.,Błqkit,na sztafe<ta". 15.00 Tr~n.s
misja z trasy VII etapu Wyśoi
gu Pokoju. 15.05 Piotr Czaj
kowski - Fragm. z I aktu ba.Je-
tu: ;,SpiF1ca królewna". 15.3'0 
Transmisja z trasy VII etaopU 
Wyścigu P~koju. 15.:15 Dla dzieci 
słuch. „OI"So". 16.00 Transmisja 
z trasy VII etapu Wyścigu Po
koju. 16.05 Wiad. 16.10 ChwUa 
muzyki. 16.15 Tra1llS<misja z za
kończenia VII etapu Wyścigu 
PoJrnju w Gotvaldow:ie. 17,JO (Ł) 
„Spotkanie" aud. 17.30 (Ł) Ak,tual 

ności łódz·k:i„. 17.4S (Ł) Mozailka 
muzy-c=. 16.30 (Ł) „Na widow
ni tygodnia". 18.50 Felieton Mar
celego Jorsta. !9.00 Wiad. 18.05 
Muz. i akt. 19.30 „MatysJako
wie". 20.00 Koncert muzyki ope
rowe·j . 20 .30 Muzyka ta·nec=a. 
:n.oo z kraju i re świata. 2.1.27 
Kron4ka sporbowa. 21.40 Gra ze
spół Jerzego Miliana. 22.00 „Ra· 
dio-Ka.ba'l"et". 24.00 MUZY'ka ta· 
ne=na. 1.55 Wiadomości. 

TELEWIZJA 

9.55 Geografia dla klas VI 
„B·rzegieim Bałtylku"'' (W) . 10.55 
Zoolo.g·ia dla klas X „P'taki" (WJ.. 
11.25 Przerwa. 12.~ ;,Wszystko o 
Ewie" - fi~m fa.bularny produk 
cji USA od lat 16 (W). 14.35 
Pr'Zerwa. 16.20 Prog.ram dla na
uczycieli (W). 16.40 19 lekcja ję
zyka rosyjskiego (.pow1:órzenie) 
(W). 17.00 Dz.ienon.i!k TV (W). 17.20 
11Liga m1iast" Wrocław - Łódź 
telekonkurs dla młodzieży szkol
nej (Łódź) . 18.10 „Ni.m nadej
d,ziie świllt" - fi.Lm z serii „Pod 
z,iemon<y !ricmt" produkcji pol
skie·j (W) . 11! .40 „Tek-Echo" (W). 
19.10 Wy„owiectź cztom.ka Bi•Uil'a 
Politycmego KC PZPR, przewod 
niczącego CRZZ Ignaceg<> Lol'(i
S.O<Wińs.kóego (W). 19.30 Dziennik 
TV (W). lŚ. 50 Dobranoc (W). 2().00 
.,Mieszanka fi.r·miowa n·r 5" 
teiletmn'.ej IW). 20.50 Prog.ra.m roz 
rywkowy (Wl. 21.50 Dzienn.;k TV 
IW). 22.10 .,Wszys~ko o Ewi<''" 
f illm fab. prod. USA, od laJt 16 
(WJ. 

Ri.tter WYJilik ten P<JIP<l'Cl!Wia na 
47.45. Okazało się jednak, że 
nie on by! najszybszy na pierw 
szyc-h 33 km. Młody Niemiec 
Pescllel osiąga bowiem - 47.40. 
Od tej pary gorszy ni.ezmacz
nie jest Pruak Zieliński, któ
!l'ego czas wynosi - 48.00. 

Kilka mi!lJUt czekamy na Pie-
troiwa. Wresocie za wkażem 
miga żól'ta kOSIZ'llJ.ka lidera. 
Już powinien być przy stano
w isk:u, czekamy daremnie. 

a .ze, specjalna komisja orzekła, 
że wi:ll<: po·nosi pilot, prowadzą
cy ko!axzy. Postanowiono więc 
zmienić ipilota. Na miejsce ar 
bitra NRD . który dotychczas peł 
nił tę funkcję, wyz,naczono C:ze 
chosłowa.ka Sulańskiego . 

N a starcie eta,pu w Ohlixmecu 
wieJ.u kolarzy byto ba.rdzo 

rozta.rg-nionych, nie pilnowało wy 
z,naczo•ne!go czas.u sta.rtu i sta
wiało się d01Piero w ostatnJej 
chwili. Rekocr:d pe>bi'ł Luksembur 
CZY'k Even, na którego sędlZio
wie musieU czekać aż 50 sek. 
Za!Jicz·ono je oczywiście na nie
korzyść kola.-za. 

. p r:zedwcześn.ie za.ailar1mowamo 
Garzdę, alby stawił się na 

stairt. Gdy zaniepe>lwjony Polak 
przyszedł do sędziów e>Ji:azało 
s~ę. że sz.ukacno reprezentainrta 
Mongo1ii, który ma .na.zwisko 
zagda. :F'lrozestawienie liter na ta 
blicy informacyjnej, która przy
czepiona byla dp samo.chodu, 
mają·cego jechać za kola.nem, 
spowodowało telll. fałszywy adacr:m. 

Z a interesowanie wyścigiom w 
CSRS jest w dalszym ciągu 

olbrzy.mie. Kola,rzy witają 
WS·zędzoie tJ.umy widzów i or·kJe 
stry. Specjalnością Czechosło·wa
ków są rymowane transpa.rellJJty. 

pero prześl.aduje w tym roiku 
"faWO<ryitÓW wyścigu. Porzed 

trzecim eta'P€llll y,ryco,tał się Ap
ple<r, ·a na 'p<róble szybkości o
puścił wyścig lider, Aleksiej Pie 
trO<W. 

Zygmunt Weiss 

W obozie 
biało - czerw onych 
- Wierzyłem w Zielińskiego -

powiedział trener naszego ze<;po 
lu. W. Wa.ndor. - Moim zda
niem., pl"Zygo.tuwa.nia przeszedł 
on ba.rdzo dobrze. uwa'Żam, że 
gdyby nie pech Magiery. to on· 
także zająłby zna=n.ie lepsze 
miejsce. Pomaga-Jem mu zrnlie
niać koło, a •le mimo 'W'Szystko 
stracił wiele cennvch sekund. 

Gawliczek - dobrze jest! Do 
mety jeszcze wiele etapów. Oz>ll 
jemy się coTa•z lepiej. 

P-Odjeżdźa. do nas samochód 
teehniciz,ny ekipy radzieckiej, 
w kt.órym, oook kie.ro·wcy, 
siedzi zma.rhwiony pr-Łodownik 
wyścigu i z:reaygnow<1ny ma
cha ręką: 

- Nie mogłem juz dalej je
chać. Unfomożtiwily mi to ezy
raki. Żałuję, ze nie udało mi 
się ukończyć etapu, bo gdybym 
dojeeha.ł do Pardubic, to m-0-
że, przy POID·OOY Jekrurz.11., prze
zwyciężyłbym niedysporL.ycję. 

Z.jelińSlki jedzie świe•tnie na 
ilrońcowych ·kilo.metrach. Jego 
'I)"Wal, Pe&ihel. nie wytrzymal 
takiego tempa. Nasz: rep!I'ezen
t.ant wyrównuje stratę do 
.Niemca i wygryW2 eta<p. Suk
ces to 1>gromny. Nigdy jes7.ICZe 
Polaik nie wygra.I n.ajcięŻ5'7..ej 

próby w wyścigu wieloeba.~
wym. 

Gorzej powiodło się w koń
cówce pozostałym Polakom. 
Prawdziwego pecha miał Ma
giera. Gdy wyd<l•walo się, że 
ma „murowane" miejSICe w 
ip i eriws=i SJZóstce „Ził aipał" gu
mę, traoąic cenne se'kUJndy. 

Wyścig wyrabia 
wolę walki 

- Z chlopwloa•mi jru;:t nie 
mo•gę, bo od.padłem z pele
to•n-u . ale jek ![)(1fTI, chce to 
mogę się z panem pościuać! 

Polska-Bułgaria 
na antenie PR. 

Polsktle Radfo przeprowadz:! w 
niedzielę, 16 bm. bezpośrednią 
traonsmi.sję z międzypaństvmwego 
mec-;;u piłkarskieg0 Pols·ka 
Bul,garia, który octbęd.zJ.e się w 
Kxakowie . 
Początek tra111SmJisji o godz. i.a 

w prog:raimie I. 

Mechanik zespołu, H. Łasal<: 
Zieliński jest w świemej dyspo
zycji. Tego zawodnoika stać na 
ba1rdzo wiele. Ty1ko wyjątkowy 
pech mógliby przeszkodzić mu w 
uzyskaniu sukcesu i zajęciu czo 
łowej pozycji w klasyfikacji in
dywiodualn.ej. 

Metryczki 
reprezentantów Polski 
na mistrzostwa Europy 
w bohsie 
Skład re.prerzentacJi bokserskiej 

Po•lskJ na .tegoroczne mistrzostwa 
Europy, kJtóre rorzegrane zostaną 

w dniach od 23 do 29 l>m. w 
BerlinJ-e, to „,mieszan.Jc.a" rutyny 
z mlodośoią. 

W wielu wyopadkach podykto
wane to było sytuacją, ja'lGI za
lstrnlala w niektórych wagach, 
jak np. w muszej czy ciężkiej , 
a w !Jnmych. ja.k w półśredniej 
kontuzją milstr.za olimpijskiego 
Kaspxzyka. A oto, jak si~ przde
stawdają sportowe „metryczki'' 
naszej d<2'iesiątki i <l'wócb reze·r
wowych: 

w. musza - Hubert Skrzypczak 
(Zawisza Byd.gos-;;cz) ur. 19'43 r. 
stoczył 3'2 walki. 26 wygranych, 
6 przegranych. 

w. kogucia Jan Gałązka 
(Legia Wa'l"szawa) ur. 1945 r. -
90 wailk, 75 wygranych. i2 prze
granych. 3 remisy, 

w. piórkowa - Brunon Bendig 
(P0<lon.ia G<lańsk) ur. 1938 r. 
215 w'a.lk, 195 wy~rainych, 16 
pr'Zegra.n.ych, 4 remisy, 

w. lekka - Józef Grudzien 
(Legoia Wa-rsmwa) U'!". 1939 r. 
202 w'1Jki, 169 wygranych, 25 
przegiranvch, 8 remisów, 

w. lekkopólś'!'e<lnia - Jeirzy 
Kulej (Gwa•rdia Wa•rszaiwa), ur. 
Hl40 r., '/Jl5 wal-k, 190 wygranych, 
:?Jl prze1'!ra111ych i 4 remisy. 

w. półśrednia - Leszek Ciuka 
rGwa<rdia Wrpdą.wl ur. 1945 r. 
58 w-ai!ik, 48 'WYIZTaot\iYch; 9 prze
grifr:\rth. 1 reiniiś, 

w. lekkośrednia - Józef Grze
siak (Gwardia Wrocław) ur. 19~1 
roik. 130 walk, 102 wygrane, 21 
pr<Zel(Tanych, 7 remisów. 

w. średnia - Lucjan Słowakie
wicz (Hutnik Nowa Huta) ur. 
l<.)36. r., 292 wa•lki, ZSl wygranych, 
34 'P'l"Ze~.rane. 7 remisów. 

w. półcieżka - Stan;siaw Dra• 
gan (Hu;t:n.ik Nowa Huta) ur. 
rn4!1 r.. 85 waLk, 69 wYgramych 
13 p!"Ze<?ranych, 3 rem1sy. 

w. ci„żka - Ludwik nendM"ys 
(Gwa.rdia Wro'Clawl. ur. 1944 r. 
72 wa'Jk;, 58 wyl'(rainych, 12 prze
granych. 2 remisy. 

zawooini-cv re..,.iłrwowi: m.u~za 

- Karol Czemn;k R.T~ Łabedv) 
""'· 1945 r., so'walk. 36 wYJ!ra
nych, l'l prz~ranych. z re·m l~y . 

w. oółśrfl'...-lnia - Ma.rinn 1'~
sprzyk (BBTS Bi<>l'Sko) ur. 1~~9 
rok. lilii walk, 147 wv<!t"anych, 
15 pTzegrainych, 3 remisy. 

-łr POWJESC „DZJENNlKA" <f:r POWIESC •• DZIENNIKA" -łr POWTESC „DZIENNIKA• -łr POWIESC ,.DZIENNIKA• -łr POWTESC „DZIENNIKA'" -t:r POWTESC •• DZIENNIKA" 

Tłum.: J. FRUEHLING i E. WOLF 

Tu powiruiiśrny r02JPocząć - pow:ied?:i.<1l 
Prevert. - Logika prymitywna zaWISlZe oka
zuje się najlepsza. Bo JVięksrość ludzi jest 
prymi~a. myśili i d!z:i.ała szablonowo, 
zwlaswza wtedy. kiedy nie ma czasu. Prc>
Szę mi po:z.oota:wić ten odcil!lek i na razie 
zająć się swoim.i generałami. 

Godz>ina 16.06: 

Kwatera gl&wna dowódcy wojskowego na 
Francję mieśoiła s.ię w hotelu „M.aLestic". 
Przebywali tu.taj wtajemniczeni: d<J>W'ódca 
wojsllrowy. ge;i.eral piechoty von Stiilpnagel 
z liC'Zlllymi oficerami swego sztabu. Sercem 
sph;1ku w Paryżu był Ce?;;tn V'Oll Hof.ackeir. 

Ciągle ieswze nie było wiadomości decydlll
jącej. Oficerowie, bladzi, wyczerpani czekali. 
Wszysibkie plamy bylv jllliŻ go<towe. Ale hasła, 
któr~ miało je .puści_ć w ru.ch, ciągle jes=e 
br<kowało. 

Pod!p'll!llwwnik Hofadker został wez;wamy cl<> 
telefonlll. Zgl'ooił sie Berlin. Mówił puŁkaw-

ntlk Stan.tffen.berg. Hofaoker sl!tmhał z zapar
tym o<lldeehem. 

Potem p<>'W'iedrziiaJ: - Spisek jesit w toku. 
W Berl:inJe <i<bs.cdzają właśnie dzielnicę rzą
do<Wą. 

GOOrnina 16,26: 

Po k1róbkim, a•le fl!l!OOnsywnym przestucha
n•iJu właściciela b<;ni Macombo pan Prevert 
znaJazł się na rue l'Universiite w pobliżu 
mooitu ImwaJidów. Udal się teraz na naj
wyższe piętro, gdlZde mieściły się dwie pra
CO'Wn.ie i liczne mansardy .. 

Sw€mru 1"0$lemu <sttystemitowi kaiza,1 czekać 
na oohodach. WotzJ:gnął sam. Zgodnie z ocze
k!wa•niami zastał dwoje ln.tdzi. Byli na txil 
ubrani. mielii mdny prz.era:rone, z pewnością 
nie dilaiteigo, że za>S1tano ich w bieliźnie. 

- Nie ma pow<Jdiu do panilk.i - oświadczył 
Prevert Uiplł"zejmie. - NJe jestem z obycza
j&wki. Mimo to :radzil'bym <pzństtwu ubrać 
S!ię. Moona sd~ 7lamiębić nawet w &kwarne 
lato. 

- Mogę mi€S:dkać i żyć z kim md się po
doba - powiedziała Raymonde z porornym 
spcltojern. 

- Ależ oczyiwiśctel 

Prevert :zmróoił się t~z z wieilce uprzej
mą miną do Ha:rtmanina i powiedział: 

- Niie przYIJJ'USZCzam, żeby zechcdal pan 
wylegi1tymow<ć się przede mną jako niejakd 
Hartrn!l')!'ll;· fr<.i•teir Wielkon:iernleokiego Wehr
machtu Gdyby jedinaik tak było, mlllJSiałbym 
przekazać pan;i. władzom niemiec<k.im. Trud
no mi wyobrazlić sobie, żeby pa111 tego praa-
ną.Ł 

- Qze,go pan ohce ode mruie? - zapytal 
Ha:rtmcn:n. 

- Na razie chcę z panem tY'l:k!O P<Jmó'Wić, 
ade nde tutaj. P.roozie. ruiech prun pójdzie ze 
mną. 

- Tylko po modm trtJpie! - paitetY'CZ!llie za
wołała Raymonde. 

- Obawiam się, że jeżeli minie moje in~ 
formacje ca.J1Jrow.ic:ie n.ie zawodzą, to pani 
;tyczenie mogłoby być spel:!Ili()!]e. 

- A jeżeli nie zechcę pó'jść z panem? 
- Niechże Stię P<On nde ulPiera. Mam wira-

żenfo, że j1Uż nie może się p2nu stać więcej, 
niż stlę staro. Kto wie, crz.y to, że sdę z pa
nem zetklnąłem, nie będrz:ie dillł pa.na s:ziczęś
c iem, o ile w obeony>eh ozas:ach mQŻna w 
ogóle mówić o sz.cr.ęśaiJu, 

Godzina 17.52· 

General von Stii1pnagel przyjął komooctan
ta Pairyża i oświadCT;ył mu: 

- W Berloiruie miał miejsce pucz, zorgc;n1-
zowany pnz;ez Gesitarpo. Zamaoh na flihreil'a. 

Komendant uderzył obcasem o obcas, 
WSiZysiłlko - było jaooe. Żadnych pytań? żad
nyoh ! 

G~neraJ: V'Oll. Stulpin.a.gel oświaidlczył: 

- Należy na.tychmi<st PTZep!'O'Wadzić airesz
tow<tJnia ~~ód paeysl.~iej SD. Na leży Tównie:ż 
uwięzić wyżsiz.Y9h dowódców SS. W i!'a.zie 
Op<i'r11 Tllie wahać Slię Pll"Zed użyciem broni 
pa•linej! 

Po tych S/łQIWach genernal wiręozyil komen
dantowi pfan mi-e~mk.ań wybitniejszych funk
cjona.rilUISZY SS i SD. W:YIP['ężywscy- siię, ko
!llend'a111t odszedlt. 

God'Zlina 17,58: 

Gener<e? Kahilen:berge zm-OWU of:ltizymal wia
domość z Berlin.a., zmQIW'U od starego zaUfa
nego 'kolegi. Brzmia1a Ollla: wszy.sitko sdę ror 
w .ija! 

Kahlenberge 00.cia~ wiedzieć do kogo mo
że się zwrócić w Paryżu z pełnym zaufa
ni€ID. potrzebne mu były nie tylJko dla nJe
go, ale i dJ.a dCJ1Wodzącego i;enerała ndedwu
macrz;ne rozkazy. K·o~ega W)"ra'llił ubolewanie. 
że nie jest dootateczmł·e poinformowany, po 
chwili jędm.ak wymienJ.ł na~Jsiko Hofaokera. 

PoląCT.-enie z B&li111€ID zootalo tplI"Zerwane, 
Kahlenhe'l"l(e zalkłąl sia:rezyści-e. Ani Olll. 11ni 
jegoo przyjaciele nie n:;łeżel1 i do ściślejszeJ?O 
k;r~gu S!Qliskowoów. nde mieli decydujących 
kontaktów, Sytuacja wymagala decydujących 
~ięć, ale jakJoh? 

Zgocjlnie z 'll'<J'I"OZJUmieniem Kahlenoorge :z:a
<!z,won~.! na}pj_erw do Preverta oświadcza.iąc: 

- Jesrteśmy jill!Ż tak da~eko! 
Monsieur Prevert zadz:wO!llił do podl!>Ulkotv

niika Gnlll. 

- JaJk to się piękinde m&w:i, kości zoot:dy 
r.Z'UC0111e! BęclJziemy teraz musieli 7,achować 
slię od'Powiedinio. Co pan sądzi o W6'JJólnej 
WY'J)lraJWie na prowincię? NajJeps.z;y byłby 
kieirurnek Ly(JIJ'.1, ik>uchnia jest tam wsa:ędzia 
aJXyzmakomi•ta! 

- Później - zawołalł Graiu. - W te.i chwili 
nqe wycią,g111ęłoby mnie stąd dzieslięciu ku
charzy! 

(61) Dalszy ciąg nastąpi 
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